
Akademia 
to moje życie 
Rozmowa z Nazarem Litunem, 
trenerem i wychowawcą 
w Akademii Piłkarskiej �NAZAR� 
w Mławie

* Jak to się stało, że pan � urodzo-
ny i wychowany na Ukrainie � osiadł 
w Mławie? 

- Ta historia zaczęła się chyba w 2013 
roku. Polonia Warszawa, której wte-
dy byłem piłkarzem, rozgrywała mecz 
o mistrzostwo IV ligi z Mławianką. 
Wówczas po raz pierwszy zjawiłem się 
w Mławie. Od razu spodobał mi się ten 
stadion i w ogóle to miasto. 

KJ

Cały wywiad na str. 9

�Krasiniak� 
trzyma poziom

I Liceum Ogólnokształcące im. 
Zygmunta Krasińskiego w Ciechano-
wie zajęło 68 miejsce w województwie 
mazowieckim i 267 w kraju w 25. edycji 
Rankingu Liceów Perspektywy 2023. 
Zdobyło tym samym tytuł tzw. �srebrnej 
szkoły� w bieżącym roku. 

W naszym regionie wyżej uplasowało 
się jedynie Katolickie LO im. ks. M. K. 
Sarbiewskiego z Mławy, które zajęło 
159 miejsce (48 w województwie � tytuł 
�złotej szkoły�).                                    RK

Czytaj na str. 5
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Basen staje się 
rzeczywistością

Zakończył się jeden z najważniejszych 
i głównych etapów budowy kompleksu 
odkrytych basenów w Przasnyszu. Jak 
wiemy do tej pory miasto nie miało takie-
go obiektu, także nie miało naturalnego 
miejsca, które mogłoby być wykorzy-
stywane jako kąpielisko. Do wykonania 
pozostały prace wykończeniowe, które 
już ruszyły. Wszystko na to wskazuje, 
że basen zostanie oddany do użytku 
z początkiem lata, przed pierwszymi 
upałami.                                            ES-K

Czytaj na str. 12

Ponad 38 mln 
na połączenia 
autobusowe

12 stycznia wojewoda mazo-
wiecki Konstanty Radziwiłł podpi-
sał 31 umów z przedstawicielami 
22 mazowieckich samorządów, na 

mocy których otrzymają one dopła-
tę z Funduszu Rozwoju Przewozów 
Autobusowych na uruchomienie 271 
połączeń lokalnych o łącznej długości 
11 380,5 km, w łącznej kwocie ponad 
38 389 656,01 zł.

RK
Czytaj na str. 4

Sonda �Tygodnika�

Moja studniówka
� Na mojej pierwszej studniówce 

w życiu byłam gościnnie pod koniec lat 
90 � mówi �Tygodnikowi� ciechano-
wianka manikiurzystka Marta Mikłow-
ska. - Nie była to jeszcze moja własna, 
na zabawę zaprosił mnie kolega. Przez 

ten czas wiele się zmieniło. Zarówno 
w samych przygotowaniach do imprezy, 
ale też modzie, miejscu balu. Obecnie 
młodzież bawi się w pięknych salach 
bankietowych czy weselnych. W moich 
czasach studniówki odbywały się w szko-
łach, do których się chodziło.

Erm

Czytaj na str. 3

Wyjątkowa ziemia, 
wyjątkowi ludzie
Rozmowa z Lechem Zduńczykiem 
� laureatem Nagrody 
im. dr. Franciszka Rajkowskiego, 
Ciechanowianinem roku 2022, 
na co dzień dyrektorem 
Powiatowej Biblioteki 
Publicznej w Ciechanowie.

*Czy pan swoją zawodową pracę 
zawsze wiązał z historią? Przez pewien 
czas pełnił pan funkcję wójta gminy.

- Tak, i to zainteresowanie historią też 
mi w pełnieniu tej funkcji pomagało. Bo 
zacięcie humanistyczne spowodowało, 
że większą uwagę przywiązywałem do 
rozwoju życia kulturalnego, sportowego 
i społecznego. Oczywiście funkcja wójta 
- to przede wszystkim zarządzanie gmi-
ną, ale myślę, że robiłem to skutecznie 
i z efektami, ponieważ sprawowałem tę 
funkcję ponad 18 lat. Za wielką zasługę 
poczytuję sobie fakt, że w tym okresie 
bardzo rozwinęło się życie społeczne 
i kulturalne w gminie.                     ES-K

Czytaj na str. 6
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SS
tudniówki                                                         tudniówki                                                         
to imprezy, które                                        to imprezy, które                                        
wpisane są w życiorysy prawie każdego                                                 wpisane są w życiorysy prawie każdego                                                 
dojrzewającego młodzieńca i dziewczęcia, dojrzewającego młodzieńca i dziewczęcia, 

wydarzenia, które są częścią historii każdej                                wydarzenia, które są częścią historii każdej                                
szkoły średniej w Polsce.szkoły średniej w Polsce.

Te styczniowo-lutowe zabawy, ba! - bale, budzą Te styczniowo-lutowe zabawy, ba! - bale, budzą 
u dorastających nastolatków, również u ich rodziców u dorastających nastolatków, również u ich rodziców 
i nauczycieli wiele emocji. Wszyscy uważają, że ten pierwszy i nauczycieli wiele emocji. Wszyscy uważają, że ten pierwszy 
poważny bal powinien być niepowtarzalnym, pozytywnym, poważny bal powinien być niepowtarzalnym, pozytywnym, 
pamiętanym przez lata przeżyciem dla młodych ludzi. pamiętanym przez lata przeżyciem dla młodych ludzi. 
Bywa z tym różnie.Bywa z tym różnie.

Alicja Szemplińska z hymnem 
mistrzostw świata

Trzymajmy 
się razem

W środę, 11 
stycznia w Pol-
sce i w Szwecji 
rozpoczęły się 
mistrzostwa świa-
ta w piłce ręcznej. 
Przed meczem 
inauguracyjnym 
Polski z Francją, 
w katowickim 
Spodku, w obec-
ności blisko 12 tys. 
kibiców, odbyło się 
uroczyste rozpo-
częcie imprezy. Jej 
głównym akcentem był występ ciecha-
nowianki Alicji Szemplińskiej.

Towarzyszyli jej tancerze z pułtuskiej 
grupy Temptation Tancerze Nitkowskiej, 
a w jej szeregach pojawiły się uczennice 
z ciechanowskiego �Krasiniaka�.   erM

Czytaj na str. 16
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Przedstawiciele płońskiego 
starostwa odbyli szereg spotkań 
z okolicznymi samorządami 
w sprawie wsparcia w realizacji 
zadań dotyczących przebudowy 
dróg. 

13 stycznia zawarte zostało porozu-
mienie pomiędzy powiatem a gminą 
miejską Raciąż i dotyczyło drogi powia-
towej nr 3021W Płońsk-Raciąż (ul. War-
szawska w Raciążu), w tym sieci kana-
lizacji sanitarnej wraz z przyłączeniami 
na ul. Warszawskiej. Zgodnie z umową 
zadanie zostanie zrealizowane w ramach 

3 lutego w Miejskim Centrum 
Kultury w Raciążu będzie 
można obejrzeć wystawę ikon 
autorstwa prof. dr hab. Zofii 
Hanny Kuźniewskiej pod nazwą 
�Ikona � sztuka modlitwą 
pisana�. 

Władze Mławy poprosiły 
Instytut Pamięci Narodowej 
o przeprowadzenie ekshumacji 
szczątków ludzi zamordowanych 
przez Niemców 17 stycznia 1945 
roku na miejscowej Kalkówce. 
Poinformował o tym zastępca 
burmistrza Mławy Szymon 
Zejer podczas obchodów 
78. rocznicy tej zbrodni. 
Odbyły się w ostatnią niedzielę.

Jak to się dzieje od kilkudziesięciu lat, 
uroczystości rozpoczęły się w kościele 
parafii Matki Bożej Królowej Polski na 
Osiedlu Książąt Mazowieckich. Mszę 
św. odprawił i homilię wygłosił ks. dziek. 
Kazimierz Ziółkowski.

Druga cześć uroczystości odbyła się 
w miejscu kaźni � mauzoleum przy ul. 
Szreńskiej. Tak jak w kościele, obecny 
był poczet ze sztandarem miasta. Wartę 
honorową zaciągnęli harcerze.  Po ode-
graniu hymnu narodowego przemawiali, 
oprócz Szymona Zejera, poseł Anna 
Cicholska i senator Jan M. Jackow-
ski, którzy dziękowali mławianom za 
kultywowanie pamięci o tej zbrodni. 
Modlitwę za zmarłych poprowadził ks. 
dziek. Kazimierz Ziółkowski. Na zakoń-
czenie delegacje władz miasta, powiatu 
i dekanatu, służb mundurowych i sto-
warzyszeń społecznych złożyły kwiaty 
pod pomnikiem. 

Przypomnijmy. 17 stycznia 1945 roku, 
w przededniu wkroczenia do Mławy 
oddziałów Armii Czerwonej, grupa 
ciechanowskiego Gestapo przeprowa-
dziła tu akcję specjalną. Osadzonych 
w miejscowym wiezieniu przewiozła 
na żwirownię zwaną Kalkówką. Byli to 
żołnierze Armii Krajowej i Batalionów 
Chłopskich, jeńcy radzieccy, cywile uka-
rani za przestępstwa gospodarcze (w 

projektu dofinansowanego ze środków 
Rządowego Funduszu Polski Ład: Pro-
gram Inwestycji Strategicznych. Raciąż 
przekaże na ten cel kwotę 150 tys. zł. 

Gminę miejską Raciąż reprezento-
wał burmistrz Mariusz Jerzy Godlew-
ski, a powiat płoński � wicestarosta 
Krzysztof Wrzesiński i członek zarządu 
Artur Adamski.

Odbyły się również spotkania w spra-
wie drogi powiatowej Drobin-Grale-
wo-Mystkowo oraz Sochocin-Kondra-

rozumieniu prawa okupanta), a także 
ludzie schwytani na ulicach Mławy. 
Wszyscy zostali rozstrzelani. Egzekucję 
przeżył tylko Czesław Arabucki, udając 
nieżywego wśród zwału trupów. 

Ciała osób, które rozpoznali ich 
najbliżsi, zostały pochowane na oko-
licznych cmentarzach parafialnych. 
Pozostałe zwłoki złożono na Kalkówce 
w zbiorowej mogile. W 1967 roku zbu-
dowano tu pomnik - mauzoleum według 
projektu Barbary i Andrzeja Wochnów. 
Na frontowej ścianie  betonowego sar-
kofagu widnieje napis: �Ojczyzna to 
ziemia i groby. Narody tracąc pamięć 
tracą życie�. Obok stoi rząd slupów 
symbolizujących ludzi oczekujących 
na egzekucję. W najbliższym czasie to 
szczególne miejsce pamięci narodowej 
ma być odrestaurowane. 

Dotychczasowa literatura przedmio-
tu zazwyczaj podaje, że na Kalkówce 
rozstrzelano 364 osoby. W ostatnich 
latach niektórzy historycy kwestionują tę 
liczbę, prawdopodobnie jest zawyżona. 
Wyniki ekshumacji zapewne pozwoli-
łyby ją zweryfikować, a do tego ustalić 
inne szczegóły zbrodni. Jednocześnie 
niezbędna się kwerenda w archiwach 
polskich i niemieckich, na co trzy lata 
temu zwracał uwagę prof. Leszek Zygner 
w wywiadzie dla naszej gazety. 

Zaznaczmy też, że Kalkówka nie była 
wyjątkiem. Wtedy, w obliczu ofensywy 
ze Wschodu, Niemcy przeprowadzili 
podobne operacje specjalne w innych 
miejscowościach Mazowsza, m.in. 
w Ciechanowie.                                  K.J.

Anetta Klimkiewicz (skarbnik), Artur Adamski (członek zarządu), Krzysztof 
Wrzesiński (wicestarosta), Mariusz Godlewski (burmistrz Raciąża)

Wniosek o ekshumację 

Kalkówka przypomina

Na spotkanie w mauzoleum, mimo podającego deszczu, przybyło kilkadziesiąt 
osób. Kwiaty składa delegacja Stowarzyszenia Pontyfikat papieża Jana Pawła II.  

Wystawa ikon
w Raciążu

Tego samego dnia o godz. 12.00 
w MCKSiR prelekcja dla uczniów szkół 
średnich. Następnego dnia wystawa 
zostanie przeniesiona do kościoła parafii 
św. Wojciecha w Raciążu, gdzie będzie 
można ją obejrzeć do 5 lutego.

RK

Raciąż

Seria spotkań w sprawie dróg

jec-Karolinowo. W pierwszym z nich, 
oprócz wicestarosty i innych przedsta-
wicieli powiatu, uczestniczył wójt gminy 
Raciąż Zbigniew Sadowski i dyrektor 
Powiatowego Zarządu Dróg Marcin 
Piechocki. W drugim z wicestarostą 
i przedstawicielami starostwa rozma-
wiali m.in. burmistrz Sochocina Jerzy 
Ryziński, dyrektor Marcin Piechocki, 
sołtysi Kondrajca i Kuchar Królewskich, 
a także zainteresowani mieszkańcy.

RK

Nadmierna prędkość była 
przyczyną zdarzenia, które miało 
miejsce na makowskim Rynku. 
Młody mężczyzna wjechał 
samochodem osobowym 
w latarnię w centrum miasta.

W niedzielę (15 stycznia br.) około 
godz. 15:40 w Makowie Mazowieckim, 
na skrzyżowaniu ulicy Rynek z ulicą 
Mickiewicza, doszło do zdarzenia dro-
gowego. Jak ustalili policjanci, 20-letni 
kierujący bmw mieszkaniec Makowa, 
jadąc ul. Mickiewicza w kierunku 

Różana nie dostosował prędkości do 
warunków na drodze, stracił panowanie 
nad pojazdem, zjechał z drogi i ude-
rzył w słup oświetleniowy na ul. Rynek 
uszkadzając go. Kierowca był trzeź-
wy. Nie było osób poszkodowanych. 
Za popełnione wykroczenie kierowca 
otrzymał mandat karny w wysokości 
1,5 tys. zł. Zatrzymano również dowód 
rejestracyjny pojazdu. Oprócz mandatu 
kierowca będzie musiał także pokryć 
koszty naprawy zniszczonego mie-
nia publicznego.

kuj

Kierowca był trzeźwy

Zderzenie ze 
słupem w centrum 
Makowa

eprasa.pl cb99eea6f8
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Muzeum Szlachty Mazowieckiej 
w Ciechanowie serdecznie 
zaprasza na finisaż wystawy 
pt.: �Jan Piotr Norblin � artysta 
dwóch narodów�, który 
odbędzie się (w czwartek) 
19 stycznia 2023 r. o godz. 17.00 
w budynku ekspozycyjnym 
przy ul. Warszawskiej 61. 

Spotkanie uświetnią dwa wykłady:
�Znaczenie przedstawień sejmi-

ków w końcu XVIII wieku, na rysun-
kach i rycinach Jana Piotra Norblina 
i jego uczniów� � wykład wygłosi prof. 
dr hab. Juliusz A. Chrościcki, wybitny 
historyk sztuki, specjalista w zakresie 
europejskiej sztuki nowożytnej, baro-
ku, historii kultury i ikonografii władzy, 
profesor Instytutu Historii Sztuki UW. 
W latach 1995�1998 dyrektor polskiego 
ośrodka przy Sorbonie w Paryżu (Centre 
de civilisation polonaise, CCP). Prze-
wodniczący Komitetu Nauk o Sztuce 
PAN. Długoletni członek rad muzeal-
nych Zamku w Wersalu, Zamku Kró-
lewskiego w Warszawie, Pałacu w Wila-
nowie. Członek towarzystw naukowych 
w Polsce i za granicą. Autor licznych 
publikacji naukowych.

�Jan Piotr Norblin � rytownik 
i nauczyciel grafiki� � wykład wygło-
si Paweł Ignaczak historyk sztuki, 
absolwent Uniwersytetu im. Adama 
Mickiewicza w Poznaniu, obecnie pro-
dziekan Wydziału Badań Artystycz-
nych i Studiów Kuratorskich Akademii 
Sztuk Pięknych w Warszawie. Pracował 

w Gabinecie Rycin Muzeum Narodo-
wego w Poznaniu, w Bibliotece Polskiej 
w Paryżu, w Muzeum Warszawy. Pracę 
doktorską poświęcił sztuce graficznej 
Jana Piotra Norblina (1745-1830). Inte-
resuje się szeroko rozumianą kulturą 
artystyczną XVIII wieku, grafiką dawną 
(głównie polską i francuską XVIII i XIX 
wieku) a także problematyką kolekcjo-
nerstwa w XIX i XX wieku. Obecnie pro-
wadzi badania nad nieprofesjonalną 
twórczością plastyczną polskiej arysto-
kracji w XVIII i w początkach XIX wieku.

Podsumowanie: kustosz Dariusz 
Krawczyk - kurator wystawy �Jan Piotr 
Norblin-artysta dwóch narodów�.

Muzeum przygotowało także niespo-
dziankę dla uczestników.

*    *    *
Wystawa czasowa Jan Piotr Norblin 

� artysta dwóch narodów przygotowana 
przez Muzeum Szlachty Mazowieckiej 
w Ciechanowie prezentuje dorobek 
graficzny i rysunkowy urodzonego we 
Francji, a tworzącego w Polsce, Nor-
blina. Ideą powstania tej wystawy było 
ukazanie twórcy wszechstronnego, 
nietuzinkowego, który w swoim warsz-
tacie stosuje szeroki wachlarz technik 
plastycznych: rysunek, grafikę a także 
warsztat malarski. Chcieliśmy pokazać 
artystę w starym stylu, który znakomicie 
opanował swoiste abecadło każdego 
malarza. Rysunek, kreska, światłocień � 
to wszystko do dziś zachwyca i ujmuje, 
ale także uczy.

Przechadzając się po salach ciecha-
nowskiego muzeum odkryjemy, że praw-
dziwą pasją mistrza znad Sekwany stał 

Czas trwania wystawy 25.10.2022 
� 20.01.2023

Na wystawie zgromadzono prawie 
200 obiektów z następujących placówek: 

- Muzeum Narodowe w Krakowie,

- Biblioteka Kórnicka PAN,

- Muzeum Narodowe w Lublinie,

- Muzeum Okręgowe w Toruniu,

- Muzeum Narodowe w Gdańsku,

- Muzeum Narodowe w Kielcach ,

- Muzeum Narodowe w Poznaniu,

- Muzeum Sztuki w Łodzi,

- Zakład Narodowy im. Ossolińskich,

- Muzeum Szlachty Mazowieckiej 
w Ciechanowie

Kolekcja prywatna: Dariusz Czer-
niakowski

Wystawie towarzyszyły m.in :

�  Kuratorskie zwiedzanie wystawy  

�  Wykład Pani Marty Zdańkowskiej - 
historyk sztuki z Zamku Królewskiego 
w Warszawie pt.:�Jan Piotr Norblin 
między Rembrandtem a rokokiem�.

�  Rodzinna Niedziela w Muzeum 
�Monotypia�- prowadząca Pani 
Weronika Marszelewska

Wystawę odwiedziło ponad 
4000 osób.

Sonda �Tygodnika�

Moja studniówka
Krystyna Zielińska-Mroczek, 
nauczycielka z Ościsłowa:

- Za czasów mojej nauki w liceum 
w Strzegowie (pół wieku temu z okła-
dem) studniówki i bale maturalne się 
zdarzały, ale szczególnej mody na takie 
harce młodzieży nie było. Skontakto-
wałam się w tej sprawie z trochę starszą 
koleżanką/sąsiadką zza płotu. Zdawała 
maturę w roku 1964. Była studniów-
ka, ale wg jej wspomnień - skromna, 
a dziewczyny były obowiązkowo ubrane 
w białe bluzki i ciemne spódnice. Był 
również bal maturalny, ale ona nie 
uczestniczyła w nim, ponieważ była 
na kursie przygotowawczym na stu-
dia w Gdańsku. Nie wiem co działo się 
w roku 1965. W roku 1966 zaś moi bez-
pośredni poprzednicy mieli bal matu-
ralny. W 1967 - roku mojej matury - nie 
było ani studniówki, ani balu. Nie wiem 
co było w roku 1968. W 1969 zdawał 
maturę ostatni rocznik po 7-klasowej 
szkole podstawowej. To była matura 

mojego brata. Nie było wtedy ani stud-
niówki, ani balu. No cóż, tak wtedy było 
w wiejskim liceum. I to by było na tyle 
- więcej nie wiem i chyba nie mam szans 
dowiedzieć się. Może odezwie się ktoś 
ze strzegowskiego ogólniaka i odświeży 
swoje wspomnienia? RK

Marek Chmielewski, 
pisarz z Chorzel:

- Hmm, gdy sięgam myślami do 
mojej studniówki, powracają zakwa-
sy w mięśniach. Wszystko za sprawą 
wspomnień związanych z nauką tra-
dycyjnego Poloneza. Oj minęło wiele 
prób, nim ja i moi rówieśnicy z Liceum 
Ogólnokształcącego im. Władysława 
St. Reymonta w Chorzelach (pozdra-
wiam serdecznie z tego miejsca moich 
kolegów i koleżanki, szczególnie kole-
żanki, z rocznika absolwenckiego 2018), 
mówiąc krótko - �ogarnęliśmy temat�. 
Udało się wypaść dobrze na uroczy-
stym pokazie, lecz nie obeszło się bez 
małych wpadek. Koniec końców nastał 
czas wyczekiwanej imprezy w sali ban-
kietowej �Cztery Pory Roku� w Zarę-
bach. Dziewczyny przyozdobiły nogi 
w czerwone podwiązki oraz zadbały 
o perfekcyjny makijaż czy wyśmienite 
sukienki. Chłopcy mieli inne zadania - 
oprócz pójścia do fryzjera i sprawdzenia 

czy garnitur �nadaje się�, trzeba było 
jeszcze zadbać o alkohol (którego jak 
wiadomo oficjalnie pić nie było moż-
na). Co do wspomnianych toastów, to 
z początku zaparzaliśmy w filiżankach 
herbatę �z prądem�, sprytnie ukrywając 
�samowar� pod stołami. Wraz z kolejny-
mi tańcami i muzyką, zabawa rozkręciła 
się na dobre. Atmosfera była na tyle 
luźna, że nie musieliśmy już ukrywać fla-
szek (podobnie jak nie robili tego później 
zaproszeni nauczyciele, goście czy rodzi-
ce pilnujący w ten czas �porządku� na 
swojej dwugodzinnej zmianie). Wtedy 
nastąpiło zatarcie różnic pokoleniowych, 
a �balanga� potrwała aż do białego rana. 
Po dziś dzień wszyscy uczestnicy miło 
wspominają ten pewien zimowy, stycz-
niowy wieczór 2018 roku.

RK

Marta Mikłowska:
� Na mojej pierwszej studniówce 

w życiu byłam gościnnie pod koniec lat 
90. Nie była to jeszcze moja własna, 
na zabawę zaprosił mnie kolega. Póź-
niej zdarzyło mi się bywać na balach 
studniówkowych kilkukrotnie. W tym 
roku, jako osoba towarzysząca moje-
mu mężowi, który jest nauczycielem 
w szkole średniej, również będę miała 
okazję pobawić się wspólnie z młodzie-
żą. Śmiało mogę powiedzieć, że trochę 
studniówek udało mi się zaliczyć.

Od mojego balu studniówkowego 
w Technikum Rolniczym w Gołotczyźnie 
mijają właśnie 24 lata. Przez ten czas 
wiele się zmieniło. Zarówno w samych 
przygotowaniach do imprezy, ale też 
modzie, miejscu balu. Obecnie młodzież 
bawi się w pięknych salach bankieto-
wych czy weselnych. W moich czasach 

studniówki odbywały się w szkołach, do 
których się chodziło.

Nasza studniówka miała miejsce 
w internacie, który wcześniej sami przy-
strajaliśmy. Podobnie było z klasami. 
Trzeba było włożyć w to sporo wysiłku, 
żeby klasa miała swój klimat i oryginalny 
wystrój. Pamiętam, że na głównej sali 
grał zespół.

Dzisiaj widzę, że dziewczyny na stud-
niówki szykują się jak do prawdziwego 
balu. Pewnie ma to swoje plusy i minusy. 
Z racji wykonywanego zawodu, obser-
wuję jak dzisiaj wyglądają przygotowa-
nia � makijaże, paznokcie, sukienki, kre-
acje, biżuteria, solarium. Rodzice muszą 
przygotować się na spore wydatki.

To, co nie zmieniło się na przestrzeni 
tych wszystkich lat to tradycyjny tańcze-
nie poloneza. I to bardzo dobrze. 

erm

Stanisław Matyjasik 
– dyrektor ZS nr 4 w Mławie:

- Studniówkę miałem �wieki� temu, 
czyli w 1986 roku. To były inne czasy, 
maturzyści musieli wiele rzeczy robić 
samodzielnie. Chociażby dekoracje 
miejsca balu, w moim przypadku była to 
szkolna sala gimnastyczna, które przy-
gotowaliśmy przez wiele dni, a potem 
montowaliśmy. W związku z tym stud-
niówkową atmosferę czuło się już dużo 

Zaproszenie na finisaż

Jan Piotr Norblin � artysta dwóch narodów

Rodzinna Niedziela w Muzeum 
„Monotypia”- prowadząca Pani 

Weronika Marszelewska

wcześniej. Tworzyliśmy też małe progra-
my artystyczne.

Od strony gastronomicznej było to 
także spore wyzwanie, zwłaszcza dla 
rodziców tworzących komitet rodziciel-
ski i jednocześnie organizacyjny. Trzeba 
było zorganizować tymczasowe zaple-
cze kuchenne z gazowymi kuchenkami, 
na których odgrzewano lub gotowano 
dania, czyli m.in. rosół, kotlety schabo-
we, ziemniaki itp. Rodzice wynajmowali 

wówczas doświadczoną 
kucharkę, która pilno-
wała żeby wszystko było 
przygotowane i podane 
w trakcie studniówki.

Nie zmieniła się jednak 
istota tej corocznej prze-
cież uroczystości. Zarów-
no wówczas dla mnie 
i moich kolegów i kole-
żanek był to wtedy ważny 
czas, przygotowanie się 
do podejmowania waż-
kich decyzji życiowych, 
podobnie jest obecnie. 
Chociaż teraz większość 
spraw od strony organi-
zacyjnej i gastronomicz-
nej w większości przejęły 
lokale, w których organi-
zuje się bale studniówko-
we.                              W.D.

się Rembrandt i jego twórczość, którą 
Norblin przeniósł na grunt polski. Rzu-
cają się w oczy typy szlacheckie z pod-
golonymi głowami, żupany, kołpaki oraz 
burzliwa rzeczywistość odchodzącej do 
przeszłości Rzeczpospolitej sarmackiej, 
przedstawionej w sejmikach z całą ich 
gwałtownością, w sposób nieco grote-
skowy i satyryczny. Targany wiatrem 
historii Norblin z wielką pasją tworzy 
rysunki z okresu insurekcji kościuszkow-
skiej, stając się niemalże fotoreporterem 
epoki. Nie są mu obce tematy sielan-
kowe, na przykład widoki polskiej wsi, 
sceny biblijne, historyczne, jak również 
demonstrowanie różnego rodzaju oso-
bliwości świata: żebraków, włóczęgów, 
starców, Żydów, szczurołapów.

Wystawę dopełniają prace uczniów 
Norblina: Jana Rustema, Aleksandra 
Orłowskiego i Michała Płońskiego.

Otwarcie wystawy

eprasa.pl cb99eea6f8
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12 stycznia wojewoda 
mazowiecki Konstanty 
Radziwiłł podpisał 31 umów 
z przedstawicielami 22 
mazowieckich samorządów, 
na mocy których otrzymają one 
dopłatę z Funduszu Rozwoju 
Przewozów Autobusowych na 
uruchomienie 271 połączeń 
lokalnych o łącznej długości 
11 380,5 km, w łącznej kwocie 
ponad 38 389 656,01 zł.

FRPA jest państwowym funduszem 
celowym. Został ustanowiony na pod-
stawie ustawy z 16 maja 2019 r. o fundu-
szu rozwoju przewozów autobusowych 
o charakterze użyteczności publicznej. 
Jest to instrument wsparcia finansowe-
go jednostek samorządu terytorialnego 
w realizacji zadań własnych dotyczących 
zapewnienia funkcjonowania publiczne-
go transportu zbiorowego. Jego dyspo-
nentem jest minister właściwy do spraw 
transportu. 

Zgodnie z rozporządzeniem ministra 
infrastruktury, wojewoda sporządził ran-

Późnym wieczorem 11 stycznia 
w miejscowości Młock 
doszło do zderzenia 
samochodu 
osobowego z 
ciągnikiem rolniczym. 

Wypadek nastąpił na 
drodze pomiędzy Młoc-
kiem a Rumoką. Prowa-
dząca osobowe auto kobie-
ta została poszkodowana 
i zabrana do szpitala.

- Na miejscu zjawiły się 
trzy wozy straży pożarnej, 

Główny Urząd Statystyczny 
podał ostateczne dane dotyczące 
inflacji. Poinformowano, że 
w grudniu 2022 r. ceny towarów 
i usług konsumpcyjnych wzrosły 
w stosunku do grudnia 2021 r. 
o 16,6% (towary 17,6%, usługi 
13,4%). Wzrost cen w 2022 r. 
w stosunku do roku 
poprzedniego wyniósł 14,4%.

W zeszłym roku najwyższy wzrost cen 
(w stosunku do analogicznego miesiąca 

king wniosków nadając im odpowiednią 
punktację. Najwyżej znalazły się jednost-
ki samorządowe z najmniejszą gęstością 
zaludnienia, najniższym wskaźnikiem 
dochodów na mieszkańca, największą 
długością linii komunikacyjnych, czy 
też z największym udziałem przystan-
ków dostosowanych do potrzeb osób 
niepełnosprawnych. 

Na mocy zawartych umów, wśród 
powiatów z naszego rejonu, dopłaty 
otrzymają: 
-  powiat ciechanowski - 54,5 tys. zł na 

uruchomienie 1 linii, o łącznej długo-
ści 44,8 km,

-  powiat makowski - ponad 973,8 tys. 
zł na uruchomienie 10 linii, o łącznej 
długości 1324,4 km,

-  powiat przasnyski - ponad 345,5 tys. 
zł na uruchomienie 6 linii, o łącznej 
długości 248 km,

-  powiatu pułtuski - ponad 1,2 mln zł 
na uruchomienie 11 linii, o łącznej 
długości 759,4 km.
Dopłacie ze środków FRPA podlegają 

linie komunikacyjne niefunkcjonujące co 
najmniej 3 miesiące przed dniem wejścia 
w życie ustawy oraz na które umowa 
o świadczenie usług w zakresie publicz-

policja i karetka pogotowia, informuje 
OSP KSRG Młock.

RK

roku poprzedniego) był w październiku 
(17,9%), a najniższy w lutym (8,5%). 
Pod koniec roku inflacja nieco spowol-
niła, w listopadzie było to 17,5%. 

Dane z grudnia w odniesieniu do 
grudnia 2021 roku wskazują na wzrost 
w cen w poszczególnych grupach: - żyw-
ność i napoje bezalkoholowe � 21,5%, 
- napoje alkoholowe i wyroby tytonio-
we � 10,4%, - odzież i obuwie � 7,6%, 
- użytkowanie mieszkania lub domu 
i nośniki energii � 22,6%, - wyposażenie 
mieszkania i prowadzenie gospodarstwa 
domowego � 13,8%, - zdrowie � 9,3%, 

nego transportu zbiorowego została 
zawarta po dniu wejścia jej w życie. 

- Fundusz Rozwoju Przewo-
zów Autobusowych jest niezwykle 
ważnym państwowym funduszem 
celowym o charakterze użytecz-
ności publicznej. Jestem niezwy-
kle szczęśliwy, że województwo 
mazowieckie otrzyma jeszcze 
dodatkowe ponad 2,7 mln zł, co 
jest ważnym wsparciem. Fundusz 
Rozwoju Przewozów Autobuso-
wych pozwala na dofinansowanie 
przywrócenia lokalnych połączeń 
autobusowych. Dzięki temu 
mieszkańcy, przede wszystkim 
z mniejszych miejscowości, będą 
mogli dotrzeć środkami transpor-
tu publicznego do pracy, szkół, 

placówek zdrowia, kościoła i instytucji 
kultury. Wykluczenie komunikacyjne to 
jedno z fundamentalnych barier. Dzięki 
funduszowi przywracamy mieszkańcom 
mniejszych miejscowości możliwość 
sprawnej komunikacji. Środki z fundu-
szu są także niewątpliwym wsparciem 
dla przewoźników, którzy wielokrotnie 

zmuszeni byli do zlikwidowania linii 
i lokalnych połączeń autobusowych � 
powiedział Konstanty Radziwiłł. 

Urząd poinformował, że w ramach 
pierwszej i drugiej tury wojewoda zawarł 
łącznie 120 umów z 86 gminami, 24 
powiatami i 1 związkiem powiatowo-
-gminnym na łączną kwotę 104 711 
204,86 zł, w ramach których uruchomio-
no 859 linii komunikacyjnych o łącznej 
długości 27 936,72 km.

Ministerstwo Infrastruktury infor-
muje, że zainteresowanie samorządów 
uruchamianiem połączeń z dofinan-
sowaniem z FRPA jest coraz większe. 
W 2019 r. dofinansowano 1228 linii 
komunikacyjnych kwotą 10 mln zł, a już 
w 2020 r. przewozy wykonywane były na 
2834 liniach komunikacyjnych dofinan-
sowanych kwotą 139 mln zł. W 2021 r. 
a wnioskowana przez organizatorów 
kwota dopłaty wynosiła 436 mln zł, a  
dopłatą objęto 4081 linii. W 2022 r. 
wnioskowano już o przeszło 543 mln 
zł, a objęto dotacją około 4901 linii.

RK- transport � 13,3%, - łączność � 4,9%, 
- rekreacja � 14,7%, - edukacja � 13,8%, - 
restauracje i hotele � 18,7%, - inne towa-
ry i usługi � 12,2%.

Wiele wskazuje na to, że z początkiem 
roku inflacja przyspieszy, do czego może 
przyczynić się np. wzrost akcyzy na alko-
hol, zmiany w tarczy antyinflacyjnej, 
czy wzrost minimalnego wynagrodze-
nia. Ekonomiści przewidują apogeum 
w okolicach lutego, a następnie możliwy 
spadek od marca.

(źródło danych GUS)
RK

Młody mężczyzna włamał 
się do domu w Byszewie 
(gm. Karniewo), aby ukraść 
elektroniczne gadżety. 
Teraz grozi mu kara 
pozbawienia wolności.

W środę (11 stycznia br.) o godzi-
nie 1145 dyżurny makowskiej policji 
został powiadomiony o włamaniu do 
domu jednorodzinnego w miejscowości 
Byszewo. Podczas podjętych czynności 
policjanci ustalili, że włamywacz wyko-
rzystał godzinną nieobecność właścicie-

W miejscowości Czosnów 
(powiat nowodworski) doszło 
do awantury pomiędzy dwoma 
mieszkańcami jednej posesji, 
w wyniku której jeden z nich 
zaatakował drugiego piłą 
spalinową. 

Atak spowodował obrażenia ręki 
(łokcia i przedramienia) u 45-letniego 
mężczyzny, który trafił do szpitala. Oka-

la, uszkodził zamek w drzwiach wejścio-
wych i wszedł do środka. Zabrał głośnik 
i smartwatcha.

Szybka reakcja kryminalnych oraz 
dzielnicowego, który zna dokładnie swój 
rejon i mieszkańców, w niespełna godzi-
nę po zgłoszeniu zatrzymano spraw-
cę włamania. Okazał się nim 18-letni 
mieszkaniec gminy Karniewo. Mężczy-
znę zatrzymano, a skradzione rzeczy 
wróciły do właściciela. Młodzieniec usły-
szał zarzut kradzieży z włamaniem, do 
czego się przyznał. Grozi mu za to od 
roku do 10 lat pozbawienia wolności.

kuj

zało się, że agresywny 28-latek, spraw-
ca czynu, był pod wpływem alkoholu. 
W wydychanym powietrzu stwierdzono 
niemal 2,5 promila. Został tymczasowo 
aresztowany na 3 miesiące. Zgodnie 
z zarzutem narażenia na bezpośrednie 
niebezpieczeństwo utraty życia albo 
ciężkiego oraz średniego uszczerbku 
na zdrowiu, grozi mu nawet 5 lat pozba-
wienia wolności. Postępowanie prowa-
dzone jest pod nadzorem prokuratury 
w Nowym Dworze.

Lop.

Ponad 38 mln na połączenia 
autobusowe

Wojewoda Konstanty Radziwiłł i wicestarosta 
ciechanowski Marek Marcinkowski

GUS podał dane o inflacji

Nowodworska masakra 
piłą mechaniczną

18-latek przyznał się do kradzieży

W dorosłość z wyrokiem
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W nocy z 12 na 13 stycznia 
wybuchł pożar na fermie drobiu 
w miejscowości Kondrajec 
Pański. W jednym z kurników 
zapaliła się słoma. 

Na miejscu zjawiło się 8 zastępów 
straży pożarnej oraz policja. Jak podaje 
OSP KSRG Glinojeck, spaleniu uległo 
około 3000 m2 słomy oraz sprzęt do 
chowu drobiu. Nikt nie został poszko-
dowany.

RK

Pożar 
w fermie 
drobiu

Zderzenie auta 
osobowego z ciągnikiem
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  Panu Prezesowi 

Wiesławowi Żebrowskiemu
 wyrazy głębokiego współczucia

  z powodu śmierci 

Syna

składa Rada Nadzorcza, 
Zarząd i Pracownicy

 Spółdzielni Mleczarskiej w Gąsocinie
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Burmistrz Tadeusz Ciak oraz 
radni Rady Miejskiej w Makowie 
Mazowieckim postanowili 
podziękować wolontariuszom, 
którzy działają na rzecz lokalnej 
i ponadlokalnej społeczności 
angażując się w akcje 
charytatywne.

Podczas ostatniej sesji w ubiegłym 
już roku 2022 radni RM w Makowie 
Mazowieckim wraz z burmistrzem uho-
norowali wyróżnieniami wolontariuszy 
działających w ramach stowarzyszeń, 
fundacji, ale także i tych, którzy działają 
na rzecz innych samodzielnie.

Wyróżnienia trafiły do: przedstawi-
cieli Hufca ZHP im. Szarych Szeregów, 
Grażyny Kicler i Małgorzaty Kobyliń-
skiej, liderki �Szlachetnej Paczki� Mag-
daleny Kaczmarek (w jej imieniu podzię-
kowanie odebrała Agnieszka Michal-
ska), prezesa Fundacji �O UŚMIECH 
DZIECKA� Jana Chylińskiego, przed-
stawiciela Fundacji �Kocham Maków� 
Rafała Jaźwińskiego, liderki Wielkiej 

Orkiestry Świątecznej Pomocy na terenie 
Makowa Mazowieckiego, Katarzyny 
Wojnarowskiej, przedstawicielki akcji 
�MotoMaków� Niny Rakowskiej.

Władze samorządu doceniły również 
osoby zajmujące się makowskimi bez-
domnymi zwierzętami (kotami i psami): 
Marzannę Cikacz, Lidię Fabiszewską, 
Krystynę Chylińską, Andrzej Tartanusa, 
Małgorzatę Wielechowską i Beatę Wój-
cicką. Podziękowania otrzymały również 
osoby angażujące się charytatywnie: 
Agnieszka Dąbrowska-Kot, Małgorzata 
Tomczak i Monika Modzelan.

�Pamiętajmy, że z wyżej wymieniony-
mi osobami współpracują inni wolonta-
riusze i ludzie o dobrych sercach, którzy 
chętnie pomagają i zmieniają świat na 
lepsze, za co serdecznie dziękujemy!� 
- czytamy w informacji Urzędu Miej-
skiego w Makowie Mazowieckim.

Warto docenić osoby, które każdego 
dnia zmieniają rzeczywistość na lepsze, 
poświęcając niejednokrotnie własny czas 
i środki po to, aby móc nieść pomoc 
potrzebującym ludziom i naszym mniej-
szym, czworonożnym przyjaciołom.

kuj
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Gmina Karniewo pozyskała 
środki z Ministerstwa Kultury 
i Dziedzictwa Narodowego 
na renowację nagrobka 
uczestników Powstania 
Styczniowego z 1863 roku, 
znajdującego się na cmentarzu 
w Szwelicach. Wspólnymi 
siłami udało się przywrócić 
nagrobkowi dawną 
świetność.

Renowacja polegała na m.in. demon-
tażu i odnowieniu istniejącego nagrobka, 
a także zamieszczeniu nowego krzyża 
wraz z cokołem z granitu. Ministerstwo 
dofinansowało inwestycję kwotą 15 tys. 
zł w ramach programu �Groby i cmen-
tarze wojenne w kraju�. Renowacja 
kosztowała w sumie 22.216 zł. Kwotę 
ponad 7,2 tys. zł dołożyła gmina Kar-
niewo ze środków własnych. Renowację 
wykonał Artur Krasiniak z Krasnego, 
który zajmuje się usługami z zakresu 
betoniarsko-kamieniarskiego.          kuj

Maków Maz.

Pamiętają o Powstaniu 
Styczniowym
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Maków Maz.

Podziękowania 
za niesioną pomoc

I Liceum Ogólnokształcące 
im. Zygmunta Krasińskiego 
w Ciechanowie zajęło 68 miejsce 
w województwie mazowieckim 
i 267 w kraju w 25. edycji 
Rankingu Liceów Perspektywy 
2023. Zdobyło tym samym 
tytuł tzw. �srebrnej szkoły� 
w bieżącym roku. 

Zwycięzcą zostało XIV LO im. Sta-
nisława Staszica w Warszawie, a kolej-
ne miejsca zajęły V LO im. Augusta 
Witkowskiego w Krakowie i XIII LO 
w Szczecinie. W pierwszej dziesiątce 
znalazły się cztery licea z województwa 
mazowieckiego, wszystkie z Warszawy.

W naszym regionie wyżej uplasowało 
się jedynie Katolickie LO im. ks. M. K. 
Sarbiewskiego z Mławy, które zajęło 159 
miejsce (48 w województwie � tytuł �zło-
tej szkoły�). Na 286 miejscu (77 w woje-
wództwie) znalazło się Salezjańskie LO 
im. św. Jana Bosko z Legionowa, na 

Licea ogólnokształcące zostały oce-
nione za pomocą trzech kryteriów: suk-
cesów szkół w olimpiadach, wynikach 
matur z przedmiotów obowiązkowych 
oraz wynikach matur z przedmiotów 
dodatkowych. Jak czytamy na stronie 
internetowej rankingu, �źródłem danych 
były protokoły komitetów głównych 
olimpiad, zestawienia okręgowych 
komisji egzaminacyjnych z wynikami 
matur z przedmiotów obowiązkowych 
i przedmiotów dodatkowych oraz dane 
Systemu Informacji Oświatowej�.

- Tutaj przede wszystkim decydu-
ją wyniki egzaminu maturalnego na 
poziomie podstawowym, ale także na 
poziomie rozszerzonym z przedmio-
tów dodatkowych. U nas zawsze tych 
wyborów jest dużo więcej niż w porów-
nywalnych szkołach z naszego terenu, 
co jest oczywiście zaletą, ale bywa także 
pewnym ryzykiem. Uczniowie, wybiera-
jąc kilka przedmiotów dodatkowych na 
poziomie rozszerzonym, muszą podzie-
lić swój czas na przygotowanie do wielu 
tychże, co mogłoby skutkować słabszymi 
wynikami z innych przedmiotów. Ale tak 
nie jest. Monitorujemy to, uczniowie 
od lat na mniej więcej takim samym, 
wysokim, poziomie zdają maturę. Brany 
jest też pod uwagę tzw. współczynnik 
olimpijski. Co roku udaje nam się zdo-
być kilka tytułów finalistów olimpiady. 
Dzięki sumie tych wszystkich czynników 
znajdujemy się w tym wysokim przedzia-
le szkół licealnych i na Mazowszu i w 
kraju � uważa wicedyrektor.

Oprócz Rankingu Liceów Ogólno-
kształcących 2023 jest również Ranking 
Techników 2023 oraz trzy ogólnopolskie 
rankingi dodatkowe - Ranking Matural-
ny Liceów Ogólnokształcących 2023 
(253 miejsce �Krasiniaka�), Ranking 
Maturalny Techników 2023 oraz Ran-
king Szkół Olimpijskich 2023. 

Dodajmy, że w rankingu techników 
139 miejsce (22 w województwie) zajęła 
ciechanowska Szkoła Techniczna (ZS 
BZDZ), 154 (26) - Technikum nr 4 
w Mławie, 235 (35) - Technikum nr 1 
w ZS im. gen. J. Bema w Ciechanowie, 
296 (43) � Technikum w ZSP im. mjr 
H. Sucharskiego w Przasnyszu, 347 
(52) � Technikum w Raciążu, 363 (54) 
- Technikum w ZS im. Królowej Jadwigi 
w Czerwińsku i 462 (61) - Technikum 
nr 4 w ZST im. St. Płoskiego w Cie-
chanowie.

Dyrekcja �Krasiniaka� tymczasem nie 
zasypia gruszek w popiele i podejmuje 
kolejne działania edukacyjne z myślą 
o swoich uczniach. W ramach najnow-

�Krasiniak� 
trzyma poziom

Uczniowie przy Tower Bridge w Londynie

Wicedyrektor Mariusz Stawicki

341 (90) LO im. Piotra Skargi z Puł-
tuska , a na 362 (95) I LO im. Henryka 
Sienkiewicza w Płońsku. Wszystkie trzy 
zostały �srebrnymi szkołami�. Wśród 
pozostałych ciechanowskich szkół II LO 
im. Adama Mickiewicza zajęło miejsce 
767 (162 w województwie).

- To bardzo dobry wynik, choć trosz-
kę gorszy niż w zeszłym roku � mówi 
Mariusz Stawicki, wicedyrektor �Kra-
siniaka�. - W zeszłym roku mieliśmy 
po raz pierwszy przyznany tytuł �złotej 
szkoły�, a od lat co najmniej kilku zdo-
bywamy tytuł �srebrnej szkoły�. Co roku 
zajmujemy podobne miejsca. W zeszłym 
roku w kraju zajęliśmy miejsce 178, 
w 2021 r. - 385, a w 2020 r. - 286. Zwa-
żywszy na liczbę szkół, które bierze się 
pod uwagę w tym rankingu, są to wyniki 
stabilne i potwierdzające wysoką markę 
szkoły już od wielu lat. Powiem tylko, 
że liceów w Polsce jest około 2200. Nie 
wszystkie są oczywiście brane pod uwa-
gę, bo są kryteria wstępne. W rankingu 
uwzględniono 1360 liceów. Jesteśmy 
wśród 25% najlepszych szkół w Pol-
sce. Jest to powód do dumy, ale także 
do analizy tego, co nam sprzyja, dzięki 
czemu osiągamy takie efekty. 

Ranking sporządzany jest nie tylko 
dla uczniów, ale także dla rodziców 
i pomaga podjąć ważną decyzję co 
do wyboru ścieżki wykształcenia, czyli 
odpowiedniego liceum lub technikum 
na drodze do studiów, które pozwolą 
ułatwić zdobycie obranego w drodze 
przyszłej kariery zawodu. 

szej inicjatywy docierają do nas pierwsze 
przecieki z� Wielkiej Brytanii.

- 44 uczniów z różnych klas naszej 
szkoły jest na warsztatach językowych 
w Londynie � informuje Mariusz Sta-
wicki. - Młodzież mieszka tam w rodzi-
nach, a więc ich kontakt z językiem 
jest codzienny i bardzo intensywny. 
Oprócz tego biorą udział w wyciecz-
kach, codziennie dostajemy relacje ze 
zdjęciami, które publikujemy w naszych 
mediach społecznościowych. 

Uczniowie, oprócz zajęć w londyń-
skim Merton College, zrelacjonowali, iż 
zwiedzili m.in. Paul�s Cathedral, West-
minster Abbey, muzea Tate Modern, 
Madame Tussauds, obiekty rządowe 
Westminster Abbey, siedzibę premiera 
przy 10 Downing Street i siedzibę par-
lamentu Palace of Westminster z wieżą 
i dzwonem Big Ben. Udali się również 
na spacer po St. James�s Park, Queen 
Mary�s Rose Gardens i Green Park przy 
pałacu Buckingham. Wzięli także udział 
w lekcji muzealnej w Tower of London, 
gdzie niestety nie dane im było zobaczyć 
korony św. Edwarda, gdyż jest przygoto-
wywana na koronację króla Karola III.

- Na pewno jest to wyjazd pełen wra-
żeń, który odbije się korzystnie na ich 
poziomie kompetencji językowych, ale 
i społecznych. Służy on bowiem także 
integracji, ze sobą, z rodzinami, u któ-
rych przebywają i oczywiście z nauczy-
cielami � dodaje wicedyrektor.

RADOSŁAW KOWALSKI

eprasa.pl cb99eea6f8



TYGODNIK CIECHANOWSKI NR 3AKTUALNOŚCI6 17 stycznia 2023 r.

F
O

T
. 
Z

E
N

O
N

 L
E

W
A

N
D

O
W

S
K

I

* Decyzją Towarzystwa Miłośników 
Ziemi Ciechanowskiej został pan 
laureatem nagrody, która od lat wią-
zana jest z tytułem �Ciechanowianin 
Roku�. W najbliższą sobotę, 21 stycz-
nia, o godz.11 w siedzibie Powiatowej 
Biblioteki Publicznej, którą pan kieru-
je odbędzie się uroczystość wręczenia 
statuetki. Jak przyjął pan wiadomość 
o przyznaniu nagrody?

- Z dużym zaskoczeniem, ponie-
waż dotychczas uważałem, że jest to 
nagroda wyjątkowa, wyróżniająca ludzi 
o szczególnych osiągnięciach. Moja 
praca natomiast polega na wyszukiwa-
niu detali, budowaniu historii z tego, co 
uda mi się gdzieś odnaleźć. Nie mam 
zatem wielkich sukcesów i osiągnięć, 
które mogłyby świadczyć o tym, że 
jestem pod tym względem osobą wyjąt-
kową. Przyjąłem tę wiadomość z dużą 
satysfakcją, bo  TMZC to Towarzy-
stwo, które ma swoją historię, tradycję 
i osiągnięcia, a włączenie mnie w grono 
laureatów tej nagrody uważam za mój 
największy sukces w życiu, jeżeli cho-
dzi o tego typu wyróżnienia i nagrody. 
Jestem też wdzięczny za to, że ktoś 
dostrzegł efekty mojej pracy i docenił 
w taki sposób.

* Czy jest pan członkiem TMZC? 
- Jestem członkiem od kilku lat. Stało 

się to w momencie kiedy zacząłem głę-
biej sięgać do materiałów dotyczących 
regionu i spotykać się z ludźmi, którzy 
są członkami Towarzystwa. Doszedłem 
do wniosku, że chciałbym zostać jego 
członkiem, skoro tutaj mieszkam, pracu-
ję i poświęcam swój czas dla odkrywania 
przeszłości tego regionu. Uznałem, że 
Towarzystwo jest najlepszym miejscem, 
żeby znaleźć się wśród ludzi, którzy się 
tym zajmują. Oczywiście, nie zapisałem 
się tylko po to, żeby być członkiem, ale 
także po to, aby w miarę możliwości 
działać, współpracować i pomagać. 

* Czy jest pan mieszkańcem Cie-
chanowa?

- Mogę powiedzieć, że mieszkam 
na jego przedmieściach - w Grzybo-
wie, w gminie Regimin. Nie pochodzę 
wprawdzie z tego rejonu, ale jestem 
z nim związany na stałe od 1987 roku. 
Odnalazłem się w tym środowisku 
i myślę, że zostanę tu do ostatnich dni. 
Pochodzę spod Łomży, ale uważam, że 
więź między tymi dwoma regionami jest 
bardzo bliska. Mogę więc powiedzieć, że 
właściwie pochodzę z Mazowsza.

* Spotkałam się z opinią, że nie 
mieszka pan w samym Ciechanowie, 
a prowadzone przez pana badania nie 
dotyczą Ciechanowa�

- Już sama nazwa Towarzystwo Miło-
śników Ziemi Ciechanowskiej sugeru-
je, że działa ono nie tylko w mieście 
Ciechanowie, ale szerzej,  więc jakby 
ograniczenie działalności, czy zakresu 
prac do samego miasta mija się z celem. 
Natomiast z punktu widzenia historyka 
- trudno oderwać Ciechanów od jego 
okolic, to nie jest tak, że Ciechanów jest 
wyodrębniony i zamknięty w swoich gra-
nicach. W swoich badaniach trafiałem 
na bardzo wiele osób, które urodziły się 
poza Ciechanowem lub też w jego oko-
licach, a później osiedliły się tutaj i stały 
się osobami o wielkich osiągnięciach. 
Można to powiedzieć choćby o patronie 
Towarzystwa Franciszku Rajkowskim, 
który urodził się w Jarlutach. Myślę, 
że to są opinie trochę sztuczne. Trudno 
mi zatem oceniać te głosy i się do nich 
ustosunkować. Sądzę, że Towarzystwo 
wie co robi, zarząd również.

* Czy historykiem jest pan z zamiło-
wania czy z profesji? 

- Zainteresowania historią pojawiły 
się już w szkole podstawowej. W liceum 
niestety męczyłem się przez 4 lata w kla-
sie o profilu matematyczno-fizycznym. 
Nie zarzuciłem jednak swoich zaintere-
sowań. Wziąłem udział w olimpiadzie 
historycznej dla szkół średnich i udało 
mi się zakwalifikować do etapu woje-
wódzkiego, a potem finałowego. Już to 

świadczy o tym, że chociaż nie byłem 
w klasie o wymarzonym profilu, to 
historia była dla mnie priorytetem. Jako 
uczestnik finałów olimpiady dostałem 
się na studia bez egzaminu i jakby natu-
ralną koleją rzeczy wybrałem historię.  To 
był rok 1981, Uniwersytet Warszawski, 
czasy wyjątkowe, ale i profesorowie 
wyjątkowi. Miałem bowiem zaszczyt  
zdawać u prof. Aleksandra Gieysztora, 
czy też u prof. Andrzeja Zahorskiego, 
być na warsztatach u prof. Henryka 
Samsonowicza - elity polskich histo-
ryków XX wieku. Kiedy osiedliłem się 
w Grzybowie zaczęły się moje zaintere-
sowania regionem. Okazało się, że jest 
to wyjątkowa ziemia, wyjątkowi ludzie 
i warto się w to zagłębiać. 

*Czy pan swoją zawodową pracę 
zawsze wiązał z historią? Przez pewien 
czas pełnił pan funkcję wójta gminy.

- Tak, i to zainteresowanie historią 
też mi w pełnieniu tej funkcji pomagało. 
Bo zacięcie humanistyczne spowodo-
wało, że większą uwagę przywiązywa-
łem do rozwoju życia kulturalnego, 
sportowego i społecznego. Oczywiście 
funkcja wójta - to przede wszystkim 
zarządzanie gminą, ale myślę, że robi-
łem to skutecznie i z efektami, ponieważ 
sprawowałem tę funkcję ponad 18 lat. 
Za wielką zasługę poczytuję sobie fakt, 
że w tym okresie bardzo rozwinęło się 
życie społeczne i kulturalne w gmi-
nie. Ale  wielkim sukcesem dla mnie 
i myślę, że jednym z ważniejszych jest 
utworzenie klubu sportowego Czar-
ni Regimin. Dzisiaj z przyjemnością 
oglądam mistrzostwa, w których biorą 
udział nasi wychowankowie. Uważam, 
że sport to szansa na to, żeby dać mło-
dym ludziom zajęcie i coś co stanie 
się ich pasją. Okazało się to skuteczne 
i efektywne. Dowodem tego są sukcesy, 
jakie Czarni Regimin odnosili. Sport 
w gminie zaistniał właśnie w tamtym 
okresie, a szerokie grono tych chłopa-
ków, często z biednych rodzin, wyrosło 

na czołowych zawodników i reprezen-
tantów Polski. 

* Jak pan ocenia zainteresowanie 
młodzieży historią dzisiaj?

- Jest to bardzo trudne pytanie. Nie 
chodzi bowiem o to, żeby młodzież sama 
się nią zainteresowała. Z doświadczenia 
wiem, że aby zainteresować się historią, 
to musi być ona ciekawa. Kiedy dzisiaj 
biorę podręczniki do historii - widzę 
tematy poświęcone wojnie secesyjnej 
w Stanach Zjednoczonych czy kultu-
rze Indii. To tak przykładowo. I zasta-
nawiam się, jak ci młodzi ludzie mają 
kochać historię Polski i zainteresować 
się nią. Brakuje mi historii regionalnej 
i jako nauczyciel starałem się to zmienić 
poza programem nauczania. Ale myślę, 
że nauczyciele mają małe szanse na to, 
żeby w tym przeładowanym programie 
szkolnym umieścić elementy historii 
regionalnej. Przecież młodzież powinna 
wiedzieć, że ważne jest nie tylko to co się 
działo tysiąc lat temu albo w Japonii, 
ale także to co się działo 10 lat temu 
tutaj. Bo to też już jest historia. A mło-
dzież przechodzi koło tego obojętnie, 
bo historia jest dla nich często zwykłym 
szkolnym obowiązkiem. Jak się czegoś 
nie kocha, to się tego nie chce. Muszą 
mieć zaszczepioną pasję. Znam wielu 
ludzi po studiach zupełnie nie związa-
nych z historią, którzy się nią pasjonują 
z zamiłowania. 

* Czy zatem może pan powiedzieć, 
że robił i robi pan w życiu to co kocha? 

- Najważniejsze w życiu jest kochać 
to, co się robi. My nie mieliśmy aż 
takich możliwości, żeby sobie pozwolić 
na szukanie czy wybieranie. Jesteśmy 
z tego pokolenia, któremu w pewnym 
sensie ukształtowano drogę. Możliwości 
wyboru były niewielkie, natomiast jeżeli 
się zakocha w tym co się robi, to wtedy 
robi się to z przyjemnością i pasją. Więc 
trzeba pokochać to, co się robi.

* Od ponad 2 lat pełni pan obowiąz-
ki dyrektora Powiatowej Biblioteki 
Publicznej w Ciechanowie, z bogatym 
działem regionalnym. Czy kierowana 
przez Lecha Zduńczyka przestała być 
tylko wypożyczalnią książek.? Jak pan 
dziś widzi działalność tego typu pla-
cówki?

- Udostępnianie, wypożyczanie 
i gromadzenie zbiorów jest zadaniem 
podstawowym i dominującym biblio-
teki. Ta działalność nie może się jednak 
ograniczać do tych czynności. Dawniej 
biblioteka kojarzona była jako takie 
miejsce, gdzie stoją zakurzone książki 
na półkach, siedzą panie i zapisują kto 
jaką książkę wziął. Ale to przecież nie 
o to chodzi. Jak spowodować, aby dzie-
ci i młodzież pokochały książkę? Aby 
oderwały się od smartfonów i internetu, 
które są dziś najprostszym i niestety 
czasami tragicznym sposobem zdoby-
wania wiadomości. Oni muszą do tej 
biblioteki przyjść. Dlatego, żeby przy-
ciągnąć ich, ich rodziców i dziadków 
placówka musi się dla nich otworzyć, 
zaoferować takie formy i atrakcje, któ-
rych potrzebują. Organizując spotkania  
w bibliotece mamy na uwadze, aby przy 
okazji znalazły się w jego programie 
elementy literatury, poezji, czyli to co 
jest związane z książką. Jako przykład 
podam naszą biesiadę �Na wsi wese-
le�. Cytowaliśmy aforyzmy, czytaliśmy 

fragmenty powieści, więc może ktoś 
zajrzy do tych �Chłopów� czy �Nad 
Niemnem�. Chcieliśmy pokazać, że 
obyczaje, które miały miejsce w XIX 
wieku są też elementem literatury. 

* Biblioteka wychodzi również 
na ulicę w sposób nietuzinkowy�

- Tak, bo jaki sens jest prezentować 
Marię Konopnicka czytając jej utwory 
albo życiorys? To wszystko jest dostęp-
ne. Ale jeśli idzie ulicami Ciechanowa 
czterystu przedszkolaków w paradzie 
krasnoludków - to mieszkańcy wycho-
dzą, patrzą co się dzieje, obserwują 
dobrą zabawę i dopytują się z jakiej 
to okazji. Właśnie w ten sposób sta-
ramy się ludziom pokazać, kim była 
Konopnicka oraz faky, że była związana 
z naszym miastem. 

* Do kalendarza spotkań organizo-
wanych przez bibliotekę weszły różne 
cykliczne imprezy. Kto w nich uczest-
niczy? 

- Na początku spotkania gromadziły 
20-30 osób. W ostatnim roku zdarzyły 
się takie spotkania, na które przyszło 
80 osób. Nie mówiąc o �Paradzie kra-
snoludków�, �Kwiatach polskich� czy 
biesiadzie, bo wtedy zgromadziliśmy 
ponad 300 osób. Były to wydarzenia 
na miarę całego miasta. W spotkaniach 
uczestniczą systematycznie pewne grupy 
mieszkańców, bo czują potrzebę wyjścia, 
zainteresowania się, spotkania z ludźmi, 
a i udziału w ciekawej imprezie. Zdarza 
się jednak coraz częściej, że zjawiają 
się  nowe twarze, których do tej pory 
nie było. To mnie cieszy, że powoli ale 
systematycznie powiększa się grono 
naszych odbiorców.

* Zdarza się, że na takich spotka-
niach jego uczestnicy siedzą na kory-
tarzu. Jako uczestniczka tych spotkań 
wiem, że sala na drugim piętrze biblio-
teki nie jest przystosowana do tego typu 
spotkań. Czy jest szansa na to, że coś 
się zmieni? 

- Mimo tego, że mamy taki piękny 
obiekt, warunki są bardzo trudne. Sala 
nie ma klimatyzacji i ...nie ma otwie-
ranych okien. Jest to duży problem. 
Mam jednak nadzieję, że się to zmieni, 
bo jesteśmy na końcowym etapie przeka-
zania nam w użyczenie parteru budynku. 
Tam będą zdecydowanie lepsze warunki. 
Będzie to doskonała przestrzeń dla spo-
tkań tego typu, także na wystawy.  Poza 
tym -  łatwy dostęp z ulicy Warszawskiej, 
gdzie spacerują ludzie, a więc nawet 
z ciekawości warto będzie zerknąć, co 
tam się dzieje. Myślę, że warunki ulegną 
zdecydowanej poprawie, a nam pozwolą 
na rozwinięcie skrzydeł

* Jak pan widzi przyszłość biblio-
teki?

- Przygotowana przeze mnie kon-
cepcja  to mały �ciechanowski parnas 
kultury�. Biblioteka  jest ośrodkiem 
kultury - propaguje nie tylko książkę, 
ale szeroko pojmowaną kulturę. Ma 
być ośrodkiem skupiającym życie kul-
turalne miasta i powiatu z bogatą ofer-
tą. Obiektem, gdzie mogą się spotykać 
ludzie o różnych zainteresowaniach. 
Myślę że pomysł zorganizowania tu 
centrum życia literackiego, muzycznego 
oraz innych dziedzin kultury, jest bardzo 
dobrym pomysłem. Modne jest dziś 
hasło biblioteki otwartej, czyli nie takiej 
za wirtualnymi zamkniętymi drzwiami 
ograniczającymi bibliotekę tylko do 
budynku i księgozbioru. 

Rozmawiała: 
EWA STANGRODZKA-KOZŁOWSKA

Rozmowa z Lechem Zduńczykiem 
� laureatem Nagrody im. dr. Franciszka 
Rajkowskiego, Ciechanowianinem roku 2022

Wyjątkowa ziemia, 
wyjątkowi ludzie
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CIECHANOWSKI

W tym roku mieszkańcy 
Ciechanowa, ze względu 
na oszczędności wprowadzone 
przez ratusz, nie będą mieli 
możliwości korzystania z lo-
dowiska przy ulicy 17 Stycznia. 

Samorządowcy podjęli decyzję na 
jesieni ub.r., mając na uwadze, jak pod-
kreślali, zbliżający się kryzys energetycz-
ny i rosnące ceny prądu. 

Nie oznacza to jednak, że w promie-
niu dwudziestu kilku kilometrów od 
Ciechanowa nie można się pojeździć 
na łyżwach. W Przasnyszu od kilku 
sezonów działa nowoczesne, zadaszone 
lodowisku. W tym sezonie otwarto je już 
w listopadzie.

9 stycznia br. na uruchomienie 
atrakcji zdecydowały się władze Gli-

Ponad milion złotych trafi 
z miejskiej kasy do organizacji 
pozarządowych w ramach 
dotacji na realizację zadań 
publicznych. Środki te 
umożliwią przygotowanie 
m.in. wydarzeń kulturalnych, 
sportowych, przedsiębiorczości, 
działalność klubów czy 
zadań na rzecz mieszkańców 
Ciechanowa w 2023 r. 

- Kwota w budżecie miasta na ten cel 
została utrzymana, pomimo nowych 
obciążeń dla samorządu, związanych 
m.in. z blisko 4-krotnym zwiększeniem 
kosztów energii od stycznia 2023 r. - 
wyjaśnia prezydent Ciechanowa Krzysz-
tof Kosiński. 

O pieniądze można było wnioskować 
w 8 obszarach: kultura, sztuka, organi-
zacja wydarzeń międzypokoleniowych, 
pomoc społeczna, ochrona i promocja 
zdrowia, ekologia i ochrona dziedzictwa 
przyrodniczego oraz ochrona zwięrząt. 

- W ramach programu współpracy 
miasta z organizacjami pozarządowy-
mi przewidziano też wsparcie ratusza 
dla realizacji projektów dotyczących 
oświaty, edukacji i wychowania, w tym 
przedsięwzięć z zakresu edukacji histo-
rycznej, kulturalnej oraz popularyzu-
jących naukę z wykorzystaniem nowo-
czesnych technologii i nowoczesnych 
technik nauczania - dodaje Paulina 
Rybczyńska, rzeczniczka ratusza. 

Generalnie obowiązuje zasada: naj-
pierw powinna być zrobiona fryzura, 
dopiero potem malujemy twarz. Wybór 
uczesania jest niezwykle ważny, dopra-
cowany od A do Z. Fryzura musi być 
modna, wygodna, ale przede wszystkim 

- Popularnością cieszą się obecnie 
wszystkie odcienie czerwieni. Królu-
je czerń, beż, stylizacja babyboomer 
z białą końcówką. Dziewczyny lubią 
długie paznokcie. Efekt wow robią detale 
- cekiny, brokat, cyrkonie, połysk, odbicie 

Na przestrzeni ostatnich lat 
studniówka z balu szkolnego, 
odbywającego w sali 
gimnastycznej i w klasie, urosła 
do rangi balu karnawałowego. 
Zmieniły się kreacje, menu 
i muzyka. Znacznie wzrosły 
koszty zorganizowanie takiego 
przedsięwzięcia. Aktualnie 
najwięcej studniówek odbywa 
się w wynajętych salach 
w restauracjach, czy domach 
weselnych. Niezmienne 
pozostają zwyczaje i tradycje, 
których przestrzeganie ma 
zapewnić powodzenie na 
egzaminie dojrzałości. 

Nastolatki przed studniówką umawia-
ją się do kosmetyczki, manikiurzystki, 
makijażystki, fryzjera. Często odwiedza-
ją solarium. W końcu na zdjęciach fajnie 
wygląda opalenizna. Dziewczyny mnó-
stwo uwagi poświęcają jednak wyborowi 
wieczorowej sukienki. Chłopcy, którzy 
przecież mają mniejsze potrzeby, rów-
nież prześcigają się w modnie prezen-
tujących się garniturach, pantoflach.  

Przed balami studniówkowymi 
w salonach piękności makijażystki mają 
pełne ręce roboty. Kolor powiek musi 
odpowiednio komponować się z barwą 
sukni, butów, biżuterii. W dniu balu na 
wizytę w salonie trzeba zarezerwować 
sobie kilka godzin. Kilka dni wcześniej 
dobrze jest wpaść na oczyszczenie twa-
rzy i nawilżenie. W końcu makijaż na 
twarzy musi się dobrze trzymać. Sam 

nojecka. Sztuczne lodowisko o nazwie 
�Biały orlik� znajduje się na terenie 
kompleksu obiektów sportowych przy 
ul. Parkowej. Czynne jest codziennie 
od godz. 16 do godz. 20. Korzystanie 
z obiektu jest płatne: dla dorosłych (za 
jedną godzinę) - 10 zł, dla dzieci - 5 zł. 
Uczniowie z gminy Glinojeck w ramach 
zajęć szkolnych wchodzą na lodowisko 
bezpłatnie. Klienci nie mający własnych 
łyżew, mogą je wypożyczyć. Możliwe jest 
też, na przykład dla hokeistów, zarezer-
wowanie całego lodowiska.

Miejskie lodowiska największe 
obłożenia mają w dni wolne od szkoły, 
weekendy i ferie. Niestety, przy panu-
jących obecnie wysokich temperatu-
rach, lodowiska często wyłączone są 
z użytku. 

Erm

Organizacje pozarządowe (NGO) 
mogą aplikować o środki na sport, w tym 
m.in. na szkolenie zawodników miej-
skich klubów, podnoszenie poziomu 
bezpieczeństwa sportów wodnych czy 
organizowanie wydarzeń aktywizujących 
społeczność miasta.

Kultura, sztuka, tradycja: Związek 
Literatów na Mazowszu � 16 tys. zł, 
�Pro Musica Scholarium�� 10 tys. zł, 
Towarzystwo Upowszechniania Tradycji 
i Kultury Staropolskiej � 26 tys. zł, STU-
DIO � 20 tys. zł, Promień Sztuki � 12 tys. 
zł, Uniwersytet Trzeciego Wieku � 12 tys. 
zł, PCK � 2 tys. zł, ZHP Ciechanów � 24 
tys. zł, Korona � 3 tys. zł, Regeneracja � 
5 tys. zł, Stowarzyszeniu Ciechanowski 
Wolontariat � 15 tys. zł.

Rozwój gospodarczy, przedsiębior-
czość: MIG � 6 tys. zł, Fundacja Eduka-
cyjno-sportowa Regeneracja � 4 tys. zł.

Pomoc potrzebującym: PCK � 4 tys. 
zł, Bank Żywności � 38 tys. zł, TPD � 27 
tys. zł, Filantrop � 2 tys. zł. 

Aktywizacja seniorów: STUDIO 
� 10 tys. zł, Uniwersytet III Wieku � 15 
tys. zł, Ciechanowski Związek Brydża 
Sportowego � 4 tys. zł, PCK � 5 tys. zł, 
CKKK (karate) � 12 tys. zł.

Promocja zdrowia: Towarzystwo 
Walki z Kalectwem � 4 tys. zł, WOPR � 5 
tys. zł, PCK � 5 tys. zł, FERN � 5 tys. zł.

Ekologia, ochrona zwierząt: Pies 
i Spółka, � 27 tys. zł, Wolontariusze 
Schroniska w Pawłowie � 7 tys. zł, Bank 
Żywności � 10 tys. zł.

Sport: �Ziemia Ciechanowska� � 42 
tys. zł, APC � 23 tys. zł, MKS Ciecha-

makijaż, doklejenie rzęs może potrwać 
nawet ponad godzinę. 

- W tym roku dziewczyny nastawiają 
się na delikatne, naturalne makijaże. 
Coraz rzadziej spotykane są ciemne 
kolory tzw. smokey. Obowiązuje trend no 
make up., czyli pomalować się tak, żeby 
nie było go widać � wyjaśnia kosmetycz-
ka i makijażystka Aneta Walczewska. 
A co brwiami, rzęsami i ustami? - Tutaj 
akurat zauważamy zmiany. Bo kiedyś 
obowiązywały cieniutkie brwi. Teraz 
mają być delikatne, ale grube, wycze-
sane, bez wyraźnego podkreślania. 
Usta malujemy w macie bądź w błysku, 
w końcu mamy karnawał. W modzie są 
brokaty, cekiny, kryształki na twarzy. 
Generalnie stawiamy na kontrast, czy-
li, jeżeli oczy pomalowane delikatnie, 
wtedy usta możemy pomalować na 
mocną czerwień.

nów � 110 tys. zł, Klub Bokserski � 11 
tys. zł, Klub Pływacki Ciechanów � 17 
tys. zł, TKKF Promyk (taekwondo) � 
52 tys. zł, TKKF Promyk (szachy) � 8 
tys. zł, Jurand (piłka ręczna) � 115 tys. 
zł, Jurand (kolarstwo) � 6 tys. zł, LKS 
Matsogi � 52,5 tys. zł, MPKS Orka � 36 
tys. zł, CLKS Mazovia � 93 tys. zł, KS 
Zamek � 10 tys. zł, Ciechan i Szymon 
Kołecki � 20 tys. zł, CKSW Szwejkowski 
& Reduch � 15 tys. zł, APN Olimp � 22 
tys. zł, Mazovia Proactiv � 42 tys. zł, 
CKKK (karate) � 17 tys. zł, KKS Cie-
chanów � 50 tys. zł.

Bezpieczeństwo, aktywizacja dzie-
ci i społeczności miasta: WOPR � 28 
tys. zł, TPD � 2,5 tys. zł, �Cross Trening 
Mazovia� � 4 tys. zł, �Asfaltlove Dziki� 
� 4 tys. zł, Kraver � 10 tys. zł.

Oświata, edukacja, wychowanie: 
APC � 5 tys. zł, MKS Ciechanów � 12 
tys. zł, UKS Nike � 8 tys. zł, Szwejkowski 
& Reduch � 15 tys. zł. 

Edukacja historyczna: Pozytywnie 
Historyczni � 15 tys. zł.                  ERM

sprostać całonocnej zabawie tanecznej. 
Dobór tej odpowiedniej to kolejna godzi-
na spędzona w salonie. Podobnie jak 
w przypadku makijażu, obecne fryzury 
są dużo bardziej subtelne niż kiedyś. 

- Fryzura musi być delikatna, młode 
osoby stawiają na naturalność. Chyba 
najmodniejsze są teraz loki czy lekkie 
fale, podkręcone przy końcówkach. 
Zdarzają się jeszcze upięcia i kucyki, 
ale coraz rzadziej. Generalnie fryzura 
nie powinna być sztywna, ale musi być 
dobrze utrwalona, w końcu przed dziew-
czynami wiele godzin tańczenia � pod-
kreśla Renata Jadczak, do której zapisy 
na studniówkowe uczesanie zaczęły się 
już kilka miesięcy temu.

Modne paznokcie to równie ważny 
element stylizacji. Piękny manicure 
i odpowiednio podkreślony kolor ma 
być ozdobą każdej maturzystki. 

lustra, wzory, łączenia kolorów � podkre-
śla manikiurzystka Marta Mikłowska.

Generalnie studniówkowy manicure 
powinien matchować (z angl. pasować) 
z sukienką. Dobór tej ostatniej to nie 
lada wyzwanie. Dress code nie mówi 
jednoznacznie, czy sukienka powinna 
być długa, czy krótka. Kreatorki i stylistki 
od mody doradzają, żeby w pierwszej 
kolejności pomyśleć o komforcie. Dłu-
gość do kolana to bezpieczna i bardzo 
dziewczęca opcja.

Niezależnie co wybierzemy, w jakich 
stylizacjach odnajdujemy się najlepiej, 
to wyprawka studniówkowa bije po 
portfelu. Wszystkie koszta związane 
z przygotowaniami spadają zazwyczaj 
na rodziców maturzystek i maturzystów, 
dlatego w domowym budżecie trzeba 
przygotować się na wydatki. I to sło-
ne. Uczniowie i rodzice z niepokojem 
mówią o studniówce w dobie inflacji. 
Sprawdziliśmy ile kosztują bale stud-
niówkowe w naszej okolicy. Za sam 
�talerzyk� para musi zapłacić średnio 

około 700 zł. W większych miastach ta 
cena może być jeszcze wyższa. Dlatego 
spora część uczniów decyduje się iść na 
bal bez osoby towarzyszącej.

O ile w przypadku maturzystów te 
wydatki są zapewne nieco mniejsze; 
w grę wchodzą jedynie garnitur, buty, 
krawat, koszula, to wyprawienie dziew-
czyny na studniówkę oscyluje między 
kwotą 1500 a 2000 zł. 

Kiedyś studniówki odbywały się 
w murach szkoły. To miało swoje plusy 
i minusy. Przygotowania rozpoczynały 
się już tydzień przed balem. Wszystko 
trzeba było poustawiać, poprzesuwać, 
nauczyciele i wychowawcy mieli dodat-
kowe zadania. Ktoś musiał przecież 
tego pilnować. Uczniowie zajmowali 
się dekoracją, zwalniani byli z lekcji. Do 
tego dochodziło wynajęcie cateringu, 
ktoś musiał po tym wszystkim posprzą-
tać. Podobno studniówki we własnej 
szkole miały swój klimat, którego dzi-
siaj brakuje�

erm

Delikatny manikiur, naturalna fryzura...

Studniówki nie są tanie!

Do ciechanowskiej fryzjerki Renaty Jadczak zapisy na studniówkowe uczesanie 
zaczęły się już kilka miesięcy temu

– W tym roku dziewczyny nastawiają się na delikatne, naturalne makijaże 
– wyjaśnia kosmetyczka i makijażystka Aneta Walczewska

Miasto przyznało dotacje Gdzie pojeździć na łyżwach?

Ponad milion złotych z Urzędu Miasta umożliwi przygotowanie 
m.in. wydarzeń kulturalnych, sportowych, przedsiębiorczości, 
działalność klubów czy zadań na rzecz mieszkańców 
Ciechanowa w 2023 r. Tak wygląda lodowisko w Gllinojecku
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* Jak to się stało, że pan � urodzo-
ny i wychowany na Ukrainie � osiadł 
w Mławie? 

- Ta historia zaczęła się chyba w 2013 
roku. Polonia Warszawa, której wte-
dy byłem piłkarzem, rozgrywała mecz 
o mistrzostwo IV ligi z Mławianką. 
Wówczas po raz pierwszy zjawiłem się 
w Mławie. Od razu spodobał mi się ten 
stadion i w ogóle to miasto. Trenerem 
Mławianki był Adam Kuligowski, w jakiś 
czas potem przyjął mnie do prowadzo-
nej przez siebie drużyny. Dziś mogę 
powiedzieć, że Mława to moje miasto, 
dobrze się w nim czuję. Mam nadzieję, 
że jest w tym ręka Pana Boga.

* Skoro pan przywołał Pana Boga, 
to nie od rzeczy będzie podkreślić, że 
Nazar to imię pochodzenia greckiego 
i znaczy �oddany Bogu�. Nawiasem 
mówiąc, znamy św. Nazara, męczennika 
z pierwszych wieków chrześcijaństwa.

- O, jej� o tym nie wiedziałem.

* Na platformie internetowej �90 
minut�, na której prezentowane są pro-
file piłkarzy, czytam, że Nazar Litun 
(rocznik: 1986, wzrost: 174 cm, waga: 
68 kg), urodził się we Lwowie. 

- Błąd. Urodziłem się w Żółkwi, a z 
rodzicami mieszkałem w miejscowości 
Kulykiw, 12 km od Lwowa.

* Mniejsza o to. Jako piłkarz jest 
pan wychowankiem znanego klubu 
Karpaty Lwów. 

- Z nim grałem w II lidze ukraińskiej, 
a potem w Enerhetyku Bursztyn w I 
lidze. Bursztyn to miasto wielkości mniej 
więcej takiej, jak Mława. Tak czy inaczej, 
od najmłodszych lat lubiłem piłkę nożną, 
po prostu chciałem grać.

* Dlaczego przeprowadził się pan na 
polskie podwórku futbolowe? 

- Starsi koledzy akurat grali w Toma-
sovii Tomaszów Lubelski. Mówili mi, że 

w Polsce jest fajnie, a w każdym razie 
inaczej niż na Ukrainie. Postanowiłem, 
że warto spróbować. Poduczyć się rze-
miosła piłkarskiego i języka polskiego, 
poszerzyć swoje horyzonty, rozwijać 
się� W rezultacie grałem m.in. w takich 
klubach, jak Motor Lublin, Polonia War-
szawa, Mławianka czy MKS Ciechanów.

* W końcu na dobre zamieszkał pan 
w Mławie.

- To tak łatwo nie przyszło. Pamiętam, 
że jako zawodnik MKS Mławianka, sie-
dząc wieczorem na kwaterze w bursie 
szkolnej, zastanawiałem się nad swoją 
przyszłością: mam już 30 lat, co mam ze 
sobą robić? Nieśmiało marzyłem o zało-
żeniu w Mławie szkółki piłkarskiej. Ale 
jak do tego doprowadzić, przecież tak 
naprawdę nikogo tu nie znam. 

Pani Jabłonowska, dyrektor Przed-
szkola Dzieciątka Jezus przy parafii 
Świętej Rodziny w Mławie, niespodzie-
wanie prosiła mnie, abym dla maluchów 
poprowadził zajęcia sportowe. Przepro-
wadziłem, pewnie nienajgorzej. 

Tymczasem, zaproszony przez ks. 
Sławomira Kowalskiego, proboszcza 
tej parafii, udałem się na rekolekcje 
Ruchu Rodzin Nazaretańskich w Bań-
skiej Wyżnej. Tam wiele przemyślałem, 
tam się zaczęło to, co teraz robię� Trwa 
to już pięć lat. 

* W efekcie założył pan Akademię 
Piłkarską dla dzieci w wieku 5-13 lat, 
dając jej swoje imię.

- Nie sam, tylko przy pomocy mła-
wian. Myślę o wspomnianym księdzu 
Sławku, Monice Salamon, Annie 
i Tomaszu Kocotach i innych� Wie-
rzę, że tego chciał Pan Bóg, ja jestem 
tylko jego narzędziem. Cieszę się, że 
patronat nad akademią sprawuje parafia 
Świętej Rodziny.

* Jest to klub sportowy, który działa 
na podstawie�

- �ustawy o stowarzyszeniach 
społecznych. Prezesem jest Mariusz 
Gerard Kupiński.

* Treningi?
- Odbywają się w wynajętych salach 

oraz na orlikach. Dla młodszych dzie-
ci dwa razy, dla starszych � trzy razy 
w tygodniu. Mamy cztery grupy w Mła-
wie i jedną w Wiśniewie. Oczywiście, 
zajęcia są urozmaicone. Na przykład 
opowiadamy bajki, podczas których 
dzieci wykonują określone ćwiczenia. 
Raz w tygodniu chętne dzieci z naszej 
akademii uczą się angielskiego. Od cza-
su do czasu jeździmy na turnieje i spa-
ringi do innych miast. Poza tym staramy 
się zagospodarowywać ferie, w czasie 
których organizujemy nie tylko zajęcia 
typowo sportowe, ale i plastyczne czy 
kulinarne. Odbywają się też spotkania 
z ciekawymi ludźmi z naszego regionu.

* Wiem, że przygarnęliście dzieci 
uchodźców wojennych z Ukrainy. 

- Dwadzieścioro dzieciaków. Uczest-
niczą w prowadzonych przez nas zaję-
ciach. Ćwiczą razem z mławskimi dzieć-

mi, w kontaktach z nimi posługuję się 
więc zarówno językiem polskim, jak 
i ukraińskim.  Wcześniej, tuż po najeź-
dzie Rosji na Ukrainę, chodziłem do 
Mławskiej Hali Sportowej i sali gim-
nastycznej Szkoły Podstawowej nr 6, 
gdzie tymczasowo schronili się uchodź-
cy. Dla ich dzieci prowadziłem proste 
zajęcia sportowe.

* Klub jest finansowany z opłat rodzi-
ców?

- Nie tylko. Piszemy projekty i startu-
jemy w � ogłaszanych przez samorządy 
terytorialne - konkursach na realizację 
zadań publicznych.

* Pan chce wychowywać piłkarzy, 
którzy w przyszłości zasilą znane kluby? 

- Nade wszystko chcę się przyczynić 
do wychowania moich podopiecznych 
na dobrych ludzi. Jeśli ktoś jest dobrym 
człowiekiem, to może też być dobrym 
piłkarzem, choć zdaję sobie sprawę, 
że na wyżyny sportu wejdą jednostki. 
Jestem przekonany, że tę opinię podzie-
lają rodzice.

* To idea bliska salezjańskiej kon-
cepcji wychowania przez sport. Z niej 
wyrósł prymas Polski, kardynał August 
Hlond. Wróćmy wszakże na mławskie 
podwórko. Mławianie widują pana 
w kościele i to w roli tego, który jako 
świecki czynnie uczestniczy w liturgii.

- Jestem grekokatolikiem.

* Nie szkodzi. Kościół grekokato-
licki (w jakimś sensie ukraiński) jest 
częścią Kościoła powszechnego i pozo-
staje w komunii z Rzymem. Obie te 
wspólnoty posługują się odmiennymi 
obrządkami (rzymskim, bizantyńskim), 
ale prawdy wiary - a to jest najważniej-
sze - są identyczne. 

- W naszym Kulykowie są dwie cer-
kwie grekokatolickie i kościół rzymsko-
katolicki. Moi rodzice i ja chodziliśmy 

Rozmowa z Nazarem Litunem, 
trenerem i wychowawcą 
w Akademii Piłkarskiej �NAZAR� w Mławie

Akademia
to moje życie 

Nazar Litun na tle pucharów zdobytych przez drużyny Akademii Piłkarskiej

Nazar Litun ze swoimi podopiecznymi 

POWIAT 
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do tych trzech  świątyń. A co do Mławy, 
staram się uczestniczyć we Mszy św. nie 
tylko w niedziele i inne święta, ale także 
w dni powszednie, jeśli jest to możliwe.

* Gdy 24 lutego zeszłego roku Rosja 
zaatakowała Ukrainę�

- �spotkałem się ze współczuciem, 
zrozumieniem i pomocą ze strony wielu 
mławian. Przekazali mnóstwo darów, 
które trafiły na Ukrainę. Jestem za to 
niezmiernie wdzięczny. Wtedy chyba 
po raz pierwszy poznałem prawdziwe 
oblicze wielu osób, których do tej pory 
znałem jedynie z widzenia, z różnych 
miejsc, do których chodziłem, z kościoła, 
udziału we wspólnych imprezach spor-
towych oraz z treningów.

* Jest pan zapewne w kontakcie ze 
swoimi najbliższymi, którzy pozostali 
na Ukrainie.

- Tak jest. Oni żyją w nieustannym 
stresie, w każdej chwili może odezwać się 
syrena, trzeba uciekać do schronu. Na 
szczęście w Kulykowie, gdzie mieszkają 
moi rodzice, zagrożenie jest - jak dotąd 
� stosunkowo niewielkie. Niezależnie 
od tego, moja mama od czasu do czasu 
przyjeżdża do mnie, do Mławy.

* I mówi: �Synu, trzymaj się. Dasz 
radę�. 

- Prawda, tak mówi.

* Akademia to jest dla pana sposób 
na życie? 

- Tak można powiedzieć. Wiąże się 
z tym mnóstwo pracy, od rana do wie-
czora, ale nie narzekam. Pomaga mi 
w tym trener Kamil Benecki i inne osoby. 
Jakoś sobie radzimy.

* Co będzie z Ukrainą? My, Polacy, 
nie mamy wątpliwości, że walczycie 
o wolność swoją i naszą. 

- To wie tylko Pan Bóg. Mieszkając 
w Mławie, mogę jedynie wspierać moich 
rodaków, pomagać uchodźcom i ich 
dzieciom, którzy przybywają do Pol-
ski, pośredniczyć - także jako tłumacz 
- w codziennych kontaktach między 
Polakami i Ukraińcami. Wierzę, że 
Ukraina, która dzielnie walczy, zwycię-
ży w tej wojnie. 

Rozmawiał 
KRZYSZTOF JAKUBOWSKI 

eprasa.pl cb99eea6f8
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W centrum Płońska trwają 
intensywne prace budowlane. 
Jak informuje urząd miejski, 
aktualnie układana jest 
podbudowa jezdni na placu 
15 sierpnia, ulicy Zduńskiej oraz 
fragmencie ulicy Grunwaldzkiej 
od strony rynku. Na rynku zaś 
powstają chodniki. 

Zakończenie prac planowane jest 
w połowie roku. Do tego czasu mogą 
wystąpić utrudnienia dla kierow-

Rada gminy Joniec zdecydowała 
o podwyżkach stawek za odbiór 
odpadów na terenie gminy. 
W nowym cenniku wzrosły 
one z 24 do 27 zł od osoby. 
Obniżona zaś została premia 
za kompostowanie bioodpadów 
z 5 do 2 zł. Natomiast letnicy 
korzystający z domków, 
którzy rozliczani są ryczałtem, 
zapłacą 206 zamiast 191 zł.

- Jesteśmy jedną z pierwszych gmin, 
które zdecydowały się na ten krok. 
I tak długo wstrzymywaliśmy podwyżki 
i nadal mamy jedne z niższych stawek, 
ale musieliśmy to zrobić, żeby zbilanso-

Burmistrz Raciąża Mariusz 
Godlewski zdecydował 
o powierzeniu opieki 
nad Wirtualnym Muzeum 
Ziemi Raciąskiej wielkiemu 
pasjonatowi lokalnej historii 
Janowi Chądzyńskiemu.

Będzie on prowadził stronę interne-
tową muzeum. Decyzja taka zapadła 
z uwagi na dużą wiedzę i zaangażo-
wanie Jana Chądzyńskiego, dzięki któ-
rym pozyskał wiele istotnych informacji, 
dokumentów i pamiątek związanych 
z miastem. Przypomnijmy, że Wirtualne 

Zarząd powiatu płońskiego 
podpisał umowę z wójtem 
gminy Joniec Markiem 
Czerniakowskim. 

Dotyczy ona bezpłatnego użyczenia 
nieruchomości o powierzchni 0,25 ha 
położonej w miejscowości Joniec (obok 
Ośrodka Szkolno-Wychowawczego), 
która oznaczona jest w ewidencji grun-
tów i budynków numerem 71/2. Uży-
czenie budynku, w którym funkcjonuje 
przychodnia, ma na celu prowadzenie 

Policjanci z mazowieckiej grupy 
SPEED podsumowali pierwszy 
tegoroczny tydzień na drogach. 
Rejon działania funkcjonariuszy 
to miejsca, gdzie przepisy 
ruchu drogowego łamane 
są najczęściej i często dochodzi 
do poważnych zdarzeń.

Według raportu doszło do 1110 
wykroczeń. 900 to przekroczenie pręd-
kości, w tym 6 pow. 50 km/h w terenie 
zabudowanym. Wystawiono 809 man-
datów, a 23 zdarzenia zakończyły się 
skierowaniem wniosku do sądu. Zatrzy-
mano 10 dokumentów prawa jazdy i 45 
dowodów rejestracyjnych. Zatrzymano 
także 5 kierowców pod wpływem alkoho-
lu, 2 bez uprawnień i jednego z sądowym 
zakazem prowadzenia pojazdów. 

RK

ców, gdyż teren nie jest wyłączony 
z ruchu pojazdów.

13 stycznia spotkali się m.in. wice-
starosta Krzysztof Wrzesiński, wójt 
gminy Płońsk Aleksander Jarosławski 
oraz przewodniczący rady gminy Wło-
dzimierz Bogusław Kędzik i dyrektor 
Powiatowego Zarządu Dróg Marcin 
Piechocki, a spotkanie dotyczyło planów 
remontu kolejnych dróg, tym razem od 
ulicy Młodzieżowej od pasa kolejowego 
do zachodniej obwodnicy Płońska.

RK

wać wydatki � mówi Grzegorz Nowiński, 
przewodniczący Rady Gminy Joniec. 
- Sprawa jest prosta. PGK z Płońska to 
jedyna firma, która startuje u nas w prze-
targu. Czekaliśmy więc na ofertę. Cena 
wzrosła o 100 tys. zł. Kwotę z przetargu 
dzielimy przez liczbę osób płacących za 
wywóz odpadów, co w wyniku oznacza, 
że musimy dokładać. Zgodnie z ustawą 
gminy nie mogą tego robić. Nie było 
entuzjazmu, w końcu radni też płacą za 
śmieci, ale nie mieliśmy wyjścia.

Przewodniczący Rady Gminy doda-
je również, że w najbliższym czasie 
podwyżka czeka najprawdopodobniej 
wszystkie okoliczne gminy, co nastąpi 
przy najbliższych przetargach w tych 
gminach.                                                RK

Muzeum Ziemi Raciąskiej powstało       
1 lipca zeszłego roku. Zasoby muzeum 
można obejrzeć na stronie muzeum.
umraciaz.pl.

RK

działalności w zakresie świadczenia 
usług podstawowej opieki zdrowotnej. 

RK
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Od lewej radni Barbara Wdowiak, 
Robert Adamski, wicestarosta 
Krzysztof Wrzesiński, radny Artur 
Adamski, wójt Marek Czerniakowski

M.Godlewski i J.Chądzyński
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Podsumowanie 

tygodnia
grupy SPEED

POZ w Jońcu

Nowy opiekun wirtualnego 
muzeum w Raciążu

Płońsk w budowie

Wyższa stawka za odbiór 
odpadów w gminie Joniec

W Płońsku...
Andrzej Bogucki, dyrektor Wydzia-

łu Usług Komunalnych i Ochrony 
Środowiska w płońskim urzędzie 
miejskim poinformował, że można 
już składać wnioski o zakup węgla 
po preferencyjnej cenie w ramach II 
tury dystrybucji.

Wnioski mogą oczywiście składać 
osoby, które zgłosiły główne źródło 
ogrzewania w Centralnej Ewidencji 
Emisyjności Budynków. Zaintereso-
wane osoby mogą stawić się osobiście 
w budynku Urzędu Miasta lub wysłać 
wniosek pocztą lub elektronicznie. 
W ostatnim przypadku niezbędny będzie 
profil zaufany lub podpis kwalifikowany. 
Dokument można pobrać na stronie 
plonsk.pl.

Zgłaszać zapotrzebowanie można 
do 15 lutego, ale urząd radzi, by zrobić 
to jak najwcześniej, aby gmina miejska 
szybciej otrzymała surowiec.

...w Raciążu
Gmina miejska Raciąż również 

przystąpiła do dystrybucji węgla 
w nowym roku po preferencyjnych 
cenach. Wnioski można składać do 
11 kwietnia w sekretariacie Urzędu 
Miejskiego lub w formie elektro-
nicznej (z podpisem osobistym lub 
kwalifikowanym, czy tez przez profil 
zaufany). Wpłaty można dokonać 
w kasie urzędu lub na konto (numer 
podano na stronie miastoraciaz.pl) 

do 15 kwietnia. Dystrybucja potrwa 
do 30 kwietnia.

...i w Sochocinie
Mieszkańcy miasta i gminy Socho-

cin mogą składać wnioski do 31 marca. 
Do 30 kwietnia, czyli do końca sezonu 
grzewczego, mogą zaś wskazaną ilość 
i rodzaj węgla zakupić. Wnioski należy 
składać w sekretariacie Urzędu Miasta 
i Gminy Sochocin. Druk można pobrać 
w pokoju nr 11 lub ze strony interneto-

wej urzędu. Mogą to oczywiście zrobić 
gospodarstwa, które otrzymały dodatek 
węglowy (lub miały pozytywnie rozpa-
trzony wniosek) lub, jeśli nie składały 
wniosku - poprawnie zgłosiły węgiel jako 
źródło ogrzewania do CEEB. Gospo-
darstwa domowe, które nie dokonały 
zakupu w zeszłym roku, mogą teraz 
zakupić węgiel w ilości do trzech ton.

Miasto i Gmina Sochocin poinfor-
mowała, że w 2022 roku mieszkańcy 
zakupili łącznie 294,5 tony (246,5 t 
orzech i 48 t groszek).                        RK

Ruszyła II tura 
dystrybucji węgla

Urodzona w Czerwińsku 
wieloletnia mieszkanka 
Płońska Krystyna Bratkowska 
dołączyła do grona stulatków. 
Z tej wyjątkowej okazji 
jubilatkę odwiedził w Zakładzie 
Opiekuńczo-Leczniczym 
burmistrz Andrzej Pietrasik, 
by osobiście złożyć życzenia. 

W dniu wyjątkowego jubileuszu, 
w imieniu własnym i samorządu mia-
sta Płońsk, pragnę podziękować Pani 
za wytrwałość i wysiłek całego życia 
� napisał burmistrz w piśmie skiero-
wanym do pani Krystyny, podkreślając 
ważną rolę, jaką odgrywają w społeczeń-
stwie seniorzy.

Krystyna Bratkowska do Płońska 
przeprowadziła się po wojnie. Nigdy 
nie wyszła za mąż, ani nie miała dzie-
ci. Przez wiele lat pracowała w sklepie 
�Delikatesy� przy ulicy Płockiej.

RK

200 lat od 
burmistrza

31. finał Wielkiej Orkiestry 
Świątecznej Pomocy odbędzie 
się 29 stycznia w Miejskim 
Centrum Kultury w Płońsku.

Już od godziny 8.00 na ulice wyjdzie 
125 wolontariuszy, którzy zbierać będą 
do puszek datki na sprzęt do walki 
z sepsą. W zbiórce będą uczestniczyć 
wolontariusze ze szkół podstawowych 
nr 2, 3 i 4 w Płońsku oraz w Babosze-
wie, ZS nr 2 i I LO w Płońsku oraz ZS 
w Lisewie, płońskiego OSW, niepu-
blicznej szkoły Żywioły i przedszkola 
Mali Giganci, a także z płońskiego 
hufca, OSP w Siedlinie i wielu innych 
sympatyków orkiestry. Zbiórka potrwa 
do godziny 14.00.

O 16.00 w sali widowisko-kinowej 
zacznie się część artystyczna, czyli kon-
certy, pokazy i występy taneczne, m.in. 
pokaz ratownictwa medycznego. Wystą-
pią m.in.: wokalistki z Ukrainy (Aksamit-
ki) z Maciejem Pruchniewiczem, płońska 
PSM, Skorp DanceStudio, Tutu Balet, 

31. finał WOŚP

Mażoretki Diament z MCK, szkoła 
�Nutka� i SKTT Start. Przewidziano 
również poczęstunek dla wolontariuszy.

RK

Płoński urząd miejski wystąpił 
z inicjatywą zbiórki świątecznych 
choinek (w doniczkach) 
od mieszkańców. 

W ten sposób, zamiast wyrzucać 
drzewko, można dać mu drugie życie na 
terenie Parku 120-lecia Banku Spółdziel-
czego od strony ulicy Żołnierzy Wyklę-
tych. Właśnie tam, po uprzednim kon-
takcie telefonicznym, można je zanieść, 
a pracownicy zasadzą je i zadbają, by 

się przyjęło. Choinki można dostarczać     
do 17 lutego.  Nr tel. do kontaktu to           
693 339 500.                                                RK

Zbiórka świątecznych 
choinek

eprasa.pl cb99eea6f8
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�The future is now, old 
man� (ang. Przyszłość jest 
teraz, stary człowieku) - taki 
cytat ze znanego sitcomu 
przychodzi na myśl, kiedy 
widzimy postępy w dziedzinie 
technologii. W Urzędzie Gminy 
i Miasta w Żurominie można 
skorzystać z kosza na śmieci 
wykorzystującego AI (sztuczną 
inteligencję). Powstał 
też infokiosk.

W ramach realizacji projektu �Zwięk-
szenie udziału mieszkańców Żuromina 
w procesie zarządzania, monitoringu 
środowiskowego oraz kreowania wizji 
rozwoju miasta poprzez pobudzenie 
geopartycypacji społecznej� i konkur-
su �Human Smart Cities. Inteligentne 

Mieszkanka Żuromina, na Placu 
Piłsudskiego, wdała się dyskusję. 
Chcąc swobodnie gestykulować 
odstawiła torebkę na ziemię. 
Chwilę nieuwagi kobiety 
wykorzystał zanany policji 
37-latek...

Mężczyzna, także mieszkaniec Żuro-
mina, zaczął uciekać w kierunku blo-

Na drodze wojewódzkiej 
relacji Bieżuń-Zawidz (pow. 
żuromiński), na wysokości 
miejscowości Stanisławowo, 
doszło do zderzenia busa 
i �osobówki�. Na szczęście 
nikomu nic się nie stało.

Około godziny 14 żuromińska policja 
otrzymała zgłoszenie o zderzeniu dwóch 
aut na DW 561. Według ustaleń poli-
cjantów oba samochody jechały w kie-
runku Bieżunia. Do zderzenia doszło 
w momencie wykonywania przez kierow-
cę osobowego peugeota manewru skrętu 
w lewo. W tym samym czasie pojazd był 
wyprzedzany przez busa marki citroen. 

Żuromińska policja otrzymała 
zgłoszenie o nietypowym 
włamaniu i kradzieży do 
wielkopowierzchniowego sklepu 
z AGD/RTV i elektroniką. Zniknął 
sprzęt warty ponad 50 tys. zł.

Około godziny 1 w nocy z niedzie-
li na poniedziałek (8/9 stycznia br.) 

Strażacy z Komendy Powiatowej 
Państwowej Straży Pożarnej 
w Żurominie interweniowali 
w Poniatowie, gdzie kot wpadł 
do studni. Wcześniej kota 
próbowała wyciągnąć własnymi 
siłami właścicielka, jednak 
bezskutecznie.

W poniedziałek (9 stycznia br.) dzieci 
zauważyły zniknięcie swojego pupila. 
Zaczęły go szukać. Okazało się, że 
futrzak jakimś sposobem wszedł do 
zabezpieczonej drewnianą konstrukcją 
studni. Na szczęście w głębokim na 5 
metrów zbiorniku nie było wody. Próbę 
uratowania kota podjęła najpierw matka 
dzieci, wkładając do wiaderka smakoły-
ki i opuszczając je na dno studni, jed-
nak kot uparcie odmawiał współpracy. 
W związku z brakiem innego wyjścia 
kobieta zadzwoniła z prośbą o pomoc 
do żuromińskich strażaków, a ci szybko 
pojawili się na miejscu. Najpierw studnia 
została zbadana detektorem tlenu, aby 
zweryfikować, czy zejście jest bezpieczne 
dla ludzi. Tlen na dole był, więc straża-

Z końcem kwietnia zwolni 
się stanowisko sekretarza 
w Urzędzie Miasta 
i Gminy w Lubowidzu. 
Lucyna Kowalska, która 
do tej pory je zajmowała, 
złożyła wypowiedzenie.

Pani sekretarz stanowisko 
objęła w 2021 roku po tym, jak 
urząd �podziękował� za współ-
pracę Rafałowi Woźnowskiemu. 
Wówczas, jako powód zwol-
nienia sekretarza podano, że zmiana ta 
wynikała z braku porozumienia między 
burmistrz a sekretarzem. 

miasta współtworzone przez mieszkań-
ców� miasto kupiło inteligentny kosz na 
śmieci do segregacji odpadów z auto-
matycznym otwieraniem, wyposażony 
w sensory i dostęp do mobilnej aplikacji. 
To urządzenie, wykorzystując sztucz-
ną inteligencję, automatycznie sortuje 

ków, a okradziona kobieta i świadkowie 
zdarzenia podnieśli larum. Tymczasem 
obok miejsca zdarzenia przejeżdżał aku-
rat samochodem policjant z sierpeckiej 
komendy (mieszkaniec pow. żuromiń-
skiego), który w tamtym momencie nie 
był na służbie. Usłyszał dobiegające 
z parku krzyki �złodziej ukradł toreb-
kę�. Funkcjonariusz zatrzymał samo-
chód i rozpoczął pościg za uciekającym 
37-latkiem. Złodziej próbował ukryć się 

Impet uderzenia zepchnął oba pojazdy 
z drogi, gdzie peugeot uderzył w nasyp. 
Przyczyną zdarzenia było niezacho-
wanie ostrożności 
przez 23-letniego 
kierowcę peugeota, 
który skręcając nie 
upewnił się, czy jest 
wyprzedzany, jed-
nak z kolei kierująca 
citroenem 35-letnia 
mieszkanka pow. 
ciechanowskiego 
wyprzedzała w miej-
scu niedozwolonym 
(podwójna ciągła 
linia). 

doszło do włamania do jednego ze skle-
pów w obrębie centrum handlowego 
w Żurominie. Nieznany sprawca wykuł 
dziurę w ścianie od północnej strony, 
wszedł do sklepu i... uruchomił alarm. 
Zrabował sprzęt elektroniczny (lapto-
py i konsolę do gier) oraz żelazka. Jak 
informuje policja, na miejsce przybyła 
firma ochroniarska, która przeoczyła 
dziurę w ścianie. W międzyczasie zło-

cy przygotowali się do zejścia łącząc 
ze sobą dwie drabiny. Okazało się to 
jednak zbędne, bo gdy tylko spuścili na 
dół drabinę wystraszony kot sam się 
po niej wspiął. Dzieci nie kryły radości 
z odzyskania pupila.

kuj

W przypadku Lucy-
ny Kowalskiej powód 
rezygnacji pozostaje 
tajemnicą. Sekretarz 
poinformowała nas, 
że złożyła wypowie-
dzenie i z końcem 
kwietnia odejdzie ze 
stanowiska. Pozosta-
nie jednak w urzędzie 
na dotychczas zajmo-
wanym stanowisku 
kierownika Referatu 
Promocji Gminy 

i Pozyskiwania Funduszy.
Swojej rezygnacji nie chciała komen-

tować.                                                     kuj

i kompresuje odpady, kontroluje poziom 
zapełnienia, a za pomocą aplikacji prze-
twarza dane niezbędne do optymalizacji 
zarządzania odpadami.

Natomiast obok Żuromińskiego Cen-
trum Kultury (przy skrzyżowaniu ulic 
Wetmańskiego i Lidzbarskiej) miesz-

w pobliskich blokach, ale tam �dopadł 
go� policjant.

Torebka wróciła do właścicielki, nato-
miast 37-letni żurominianin usłyszał 
zarzut kradzieży, do której się przyznał. 
To nie pierwsza kradzież, jakiej dopu-
ścił się mężczyzna, dlatego teraz przed 
sądem będzie odpowiadał w warunkach 
recydywy. Grozi mu do 5 lat pozbawie-
nia wolności.

kuj

kańcy mogli dostrzec nowe urządze-
nie, wyglądem przypominające nieco 
biletomat � to infokiosk. Co to takiego? 
W urządzeniu została zainstalowana 
m.in. aplikacja �Sprzątamy Żuromin� 
przekazująca i sprawdzająca wiedzę 
mieszkańców na temat prawidłowego 

segregowania śmieci. Infokioski sta-
nowią samoobsługowe, elektroniczne 
i interaktywne punkty informacyjne. 
Tego rodzaju urządzenia cieszą się coraz 
większym zainteresowaniem. Powodem 
tego jest prostota, intuicyjny interfejs, 
a także potencjał ich zastosowania, który 
w dzisiejszych czasach jest praktycznie 
nieograniczony. Systemy multimedialne 
zastosowane w tego typu urządzeniach 
to połączenie tekstu, grafiki, animacji, 
dźwięku i filmu. Nie każdy mieszkaniec 
Żuromina ma komputer czy potrafi 
korzystać z Internetu. Media społecz-
nościowe żuromińskich włodarzy, czy 
strona internetowa, na której zamiesz-
czane są informacje o tym, co dzieje 
się w mieście i na terenie gminy nie są 
odwiedzane przez wszystkich. Dlatego 
w ramach projektu, aby częściowo zapo-
biec wykluczeniu cyfrowemu, zakupiony 
został infokiosk wyposażony w specjal-
nie zaprojektowane oprogramowanie, 
którego funkcje dopasowane zostały 
pod lokalne potrzeby i wymagania. Co 
oprócz wspomnianej aplikacji �Sprzą-
tamy Żuromin� użytkownicy znajdą 
w infokiosku? Można liczyć na naj-
ważniejsze informacje i komunikaty 
przekazywane nie tylko przez tutejszy 
magistrat, ale również przez Miejsko-
-Gminny Ośrodek Pomocy Społecznej, 
Powiatowo-Miejską Bibliotekę Publicz-
ną czy Żuromińskie Centrum Kultury. 

�Mamy poczucie, że stworzyliśmy 
nowy kanał komunikacji z mieszkańcami 
w sposób prosty i nowoczesny� � pod-
sumowuje funkcjonalność urządzenia 
Urząd Gminy i Miasta w Żurominie. 

kuj

Technologiczne innowacje w Żurominie

Infokiosk i śmietnik, 
który sam segreguje

Zawirowania w urzędzie

Lucyna Kowalska 
zrezygnowała ze stanowiska

Zwierzę było uwięzione w studni

Kot uratowany

Jak w kiepskim filmie...

Złodziej wykuł 
dziurę w ścianie

Nie wyglądało to najlepiej...

Groźna kolizja

dziej oddalił się z miejsca zdarzenia, 
jednak najprawdopodobniej zachęco-
ny powodzeniem pierwszej kradzieży 
wrócił do sklepu ponownie, znowu 
uruchamiając alarm. Tym razem na 
miejsce przybyli pracownicy sklepu, 
którzy odkryli dziurę w ścianie budyn-
ku. Wezwano policję.

To jednak nie koniec. Sprawca, pod-
czas oddalania się z miejsca zdarzenia, 
gubił po drodze część ukradzionych 
sprzętów. Odnaleziono je w odległo-
ści kilkuset metrów od sklepu. Sprawą 
zajmują się policjanci z wydziału kry-
minalnego. Na razie nie zatrzymano 
osoby podejrzanej o ten czyn. Straty 
oszacowano na ponad 50 tys. zł.

kuj

Pieszy pościg ulicami Żuromina

Złapał torebkę i chciał uciec

Kierowca peugeota, mieszkaniec 
pow. żuromińskiego, trafił do szpita-
la. Wyszedł z niego po kilku godzinach 
obserwacji. Ostatecznie ani kierującym 
ani pasażerowi peugeota nic się nie sta-
ło. Czynności w tej sprawie prowadzi 
KPP w Żurominie. 

kuj
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Stracił panowanie             
i pojazd

12 stycznia tuż przed 8.00 rano doszło 
do wypadku samochodu osobowego 
w Olszewcu w gminie Czernice Borowe. 
Kierujący audi A3, 25-letni mieszka-
niec powiatu przasnyskiego na prostym 
odcinku drogi stracił panowanie nad 
pojazdem i zjechał do rowu, po czym 
uderzył w drzewo. Siła uderzenia była 
tak duża, że pojazd całkowicie znisz-
czony znalazł się na polu. Na miejsce 
przybyły wezwane 4 zastępy Straży 
Pożarnej, zaś ruch w miejscu wypad-
ku, na drodze 2361W był całkowicie 
wstrzymany. Kierujący samochodem 
został przetransportowany do szpitala 
przez Zespół Ratownictwa Medycznego. 

Nieprawidłowo 
wyprzedzała

5 stycznia w Bagienicach w gminie 
Chorzele kierująca pojazdem audi 
A3 nieprawidłowo wyprzedzała inny 
pojazd. Zjechała na przeciwległy pas 
ruchu i doprowadziła do kolizji z nadjeż-
dżającym z przeciwnego kierunku audi 

Powiat Przasnyski po raz kolejny 
przyznał stypendia oraz nagrody 
za wybitne osiągnięcia dla 
młodych mieszkańców powiatu. 
Wręczono je na ostatniej w 
minionym roku sesji rady 
powiatu. Stypendystką została 
Klaudia Zielonka, mieszkanka 
powiatu przasnyskiego, 
studentka piątego roku 
na stacjonarnych studiach 
magisterskich Warszawskiego 
Uniwersytetu Medycznego. 

Jej niewątpliwe osią-
gniecia to m.in. pierw-
sze miejsce w sesji, której 
tematyka związana była 
z onkologią i hematolo-
gią (�Oncology & Hema-
tology case report�) pod-
czas 17. Warszawskiego 
Międzynarodowego 
Kongresu Medycznego 
(17th Warsaw Internatio-
nal Medical Congress). 
Klaudia Zielonka przed-
stawiła tam pracę zwią-
zaną z zespołem ostrej 
niewydolności serca 
(�Takotsubo cardiomy-
opathy - a rar event in the course of 
Lymphoma�). Jest także współautorką 
publikacji naukowej �Wpływ mikro-
bioty jelitowej na skuteczność i skutki 
uboczne leczenia zaburzeń limfoproli-
feracyjnych� (�Influense of gut micro-
biota on efficacy and adverse effectu 
of treatment of lymphoprolifnerative 
disorders�). Ukończyła międzynarodo-
wy kurs onkologii �ESO-ESSO-ESTRO 
Multidisciplinary Course on Oncology 
for Medical Studenta� oraz kurs USG 
jamy brzusznej organizowany przez 
fundację �Mocniej na starcie�. Brała 
także udział w licznych konferencji 
naukowych. Jest przewodniczącą stu-
denckiego Koła Naukowego Hema-
tologicznego przy Katedrze i Klinice 
Hematologii, Transplantologii i Chorób 
Wewnętrznych Uniwersyteckiego Cen-
trum Klinicznego Warszawskiej Uczelni 
Medycznej, jest także członkinią Stu-
denckiego Koła Naukowego przy Kate-
drze i Klinice Nefrologii, Dializoterapii 
Chorób Wewnętrznych UCK WUM. 
Działa również na niwie społecznej, 
jako wolontariuszka fundacji DKMS 
uczestnicząc w projekcie dotyczącym 

Z początkiem roku wydawało się, 
że w obliczu rosnących kosztów 
w 2023 roku mieszkańcy 
powiatu przasnyskiego nie będą 
mogli korzystać z przewozów 
autobusowych w takim stopniu, 
jak w roku minionym. 

Od kilku lat powiat skomunikowany 
był dzięki dopłatom z rządowego Fun-
duszu Przewozów Autobusowych. Połą-
czenia umożliwiały niezmotoryzowanym 
mieszkańcom swobodę przemieszczania 
się i dostęp do miejsc pracy. W bieżącym 
roku starostwo powiatowe w Przasnyszu 
również podjęło starania o kontynuację 
przewozów. W związku z podpisaniem 
przez Wojewodę Mazowieckiego Kon-
stantego Radziwiłła umów z przedsta-
wicielami mazowieckich samorządów na 
objęcie w bieżącym roku dopłatą zadań 
organizatora transportu publicznego ze 
środków Funduszu Rozwoju Przewo-
zów Autobusowych, pojawiła się szan-
sa, że komunikacja na terenie powiatu 
przasnyskiego nie zniknie. Samorząd 
otrzyma na ten cel dopłatę w wysokości 
ponad 345,5 tys. zł. Umożliwi to urucho-
mienie 6 linii komunikacyjnych, o łącznej 
długości 248 km.

ES-K

Zakończył się jeden 
z najważniejszych i głównych 
etapów budowy kompleksu 
odkrytych basenów 
w Przasnyszu. 

Jak wiemy do tej pory miasto nie 
miało takiego obiektu, także nie miało 
naturalnego miejsca, które mogłoby 
być wykorzystywane jako kąpielisko. 
W ramach zakończonego właśnie etapu 
powstały trzy niecki basenowe o róż-
nych głębokościach - jedna dla dzieci 
i dwie dla dorosłych, pomosty, prysznice 
zewnętrzne, budynek socjalny i technicz-
ny, zjeżdżalnia, infrastruktura technicz-
na i elementy małej architektury. Zamon-
towano schody umożliwiające dostęp do 
pomostów i podjazd dla osób niepeł-
nosprawnych. Inwestycja obejmowała 
także budowę wodnego placu zabaw, 
brodzików, wiaty przeciwsłonecznej, 
chodników, ścieżek oraz ogrodzenia. Do 
wykonania pozostały prace wykończe-
niowe, które ruszą z początkiem roku. 
Będzie to m.in. uporządkowanie obiek-
tu oraz urządzenie terenów zielonych. 
Wiosną nastąpi uruchomienie basenów 
� zostaną napełnione wodą i wykonane 

W sylwestrową noc doszczętnie 
spłonął dom w Chrostowie 
Wielkim w gminie Czernice 
Borowe. Zgłoszenie o pożarze 
wpłynęło do Komendy 
Powiatowej PSP o 2.22. 

rekrutacji i rejestracji potencjalnych daw-
ców szpiku i komórek macierzystych.

Klaudia Zielonka przyznane stypen-
dium przeznaczy na zakup specjali-
stycznej literatury, a także niezbędnych 
materiałów umożliwiających rozpoczę-
cie realizacji badań nad zagadnieniem 
�Wpływ mikrobioty jelitowej na prze-
wlekłą białaczkę limfocytową� prowa-
dzonych w ramach Studenckiego Koła 
Naukowego Hematologicznego. Uzy-
skane stypendium umożliwią jej także 
udział w międzynarodowych kursach 
oraz konferencjach zakresu hematologii 

będą wszelkie badania związane z oceną 
przydatności wody do kąpieli.

Wszystko na to wskazuje, że basen 
zostanie oddany do użytku z począt-
kiem lata, przed pierwszymi upałami. 
Już za kilka miesięcy mieszkańcy będą 
mogli korzystać z własnego kąpieliska 
- zyskają możliwość wypoczynku, rekre-
acji i ochłody. Dzieci natomiast będą 
miały możliwość nauki pływania bez 
kosztownych wyjazdów na inne baseny. 

Obiekt zlokalizo-
wany jest na tere-
nie Zespołu Szkół 
Powiatowych, obok 
znajdujących się tu 
także � hali sporto-
wej, krytego lodowi-
ska i boiska. Baseny 
będą dopełnieniem 
kompleksu sportowe-
go i dużą atrakcją dla 
mieszkańców. Obiekt 
ten powstaje po kilku-
dziesięciu latach ocze-
kiwania, zaś z inicja-
tywą wystąpił starosta 
Krzysztof Bieńkowski 
� pomysł poparli rad-

ni powiatu. Baseny będą sezonowym 
kąpieliskiem i nowoczesnym obiektem 
sportowo-rekreacyjnym, ale jak to się 
mówi - apetyt rośnie w miarę jedzenia, 
zatem przasnyszanie marzyć już mogą 
o krytym basenie. Na budowę obiektu 
powiat zdobył dofinansowanie z rezerwy 
celowej budżetu państwa - 4,7 mln zł, 
z tarczy antycovidowej - 2,8 mln zł oraz 
1 mln zł z budżetu miasta. Całkowity 
koszt inwestycji wyniósł 9,4 mln złotych.

sporu, jaki toczy się o ten budynek od 
wielu lat. 

W batalię o dom zamieszanych jest 
wiele osób - wynajmujący go lokatorzy, 
prawowity spadkobierca, nowy właści-
ciel i Agencja Nieruchomości Rolnej. 
Lokatorzy postanowili, że będą walczyć 

o dom, który wyremontowali z własnych 
środków. 

Prawowici właściciele zostali po 
wojnie pozbawieni majątku. Przejęła 
go Agencja Własności Rolnej Skar-
bu Państwa i w 1996 roku wynajęła 
nieruchomość. Obiekt był wprawdzie 
zrujnowany, ale wynajmująca dom 
rodzina miała go wyremontować, 
a potem wykupić. Lokatorzy płacili 
czynsz, remontowali i mieli od ówcze-
snego właściciela obietnicę wykupu 
budynku. Wstawili okna, wymienili 
drzwi, doprowadzili wodociągi, kana-
lizację, założyli centralne ogrzewanie, 
poprawili dach, zrobili tynki zewnętrzne 
i wewnętrzne. Kiedy chcieli go wykupić, 
zaczął się proces odzyskiwania nieru-
chomości przez właściciela. Miała już 
być sporządzona wycena, ale w związku 
ze zmieniającą się sytuacją wszystko 
zostało wstrzymane. Spadkobiercy 
dawnych właścicieli odzyskali budy-
nek. W międzyczasie sprzedali dom, 
natomiast nowy właściciel nie wyrażał 
zgody na dalszy wynajem, co sugerował 
Krajowy Ośrodek Wsparcia Rolnictwa, 
który wydzierżawiał dom. 

Ostatnio w sądzie toczyła się sprawa 
o eksmisję lokatorów. Ci chcieli jednak 
zwrotu kosztów poniesionych na tę nie-
ruchomość. Do porozumienia jednak 
nie doszło, sprawa o eksmisję została 
odroczona, konflikt jednak toczył się 
dalej. Zakończył go pożar, ponieważ 
przedmiot sporu przestał istnieć. 
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PRZASNYSKI

Chrostowo Wielkie

Spłonął przedmiot
sporu

Basen staje się rzeczywistością

Na miejsce zadysponowano dziesięć 
zastępów straży pożarnej, zaś w akcji 
wzięło udział 35 strażaków. Przez ponad 
6 godzin strażacy walczyli z żywiołem. 
Budynku nie uratowano. W chwili poża-
ru wewnątrz nie było nikogo. Zamiesz-
kująca ten dom od wielu lat rodzina, ze 
względu na mrozy, przebywała w innym 
miejscu. Przyczynę pożaru wyjaśniają 
policjanci pod nadzorem prokuratury. 
W okolicy mówi się, że mogło to być 
podpalenie. Pogłoski takie są efektem 

Będzie
komunikacja

Sukcesy młodych

i onkologii oraz immunologii, co przeło-
ży się na zdobycie nowych umiejętności.

Nagrodę finansową przyznano Jaku-
bowi Bońkowskiemu, za jego sportowe 
osiągnięcia. Tylko w minionym roku 
zdobył kilka medali, m.in. złoty medal 
na mistrzostwach Europy w trójboju 
siłowym w Pilźnie, złoty medal druży-
nowo oraz srebrny medal indywidu-
alnie w mistrzostwach Europy w trój-
boju siłowym klasycznym w Skiernie-
wicach, złoty medal w Mistrzostwach 
Polski w trójboju siłowym klasycznym 
w Będzinie i srebrny medal w kategorii 
open w Pucharze Polski w trójboju siło-
wym klasycznym w Kielcach. Podczas 
mistrzostw świata w Rumunii uzyskał 
tytuł mistrza świata w trójboju siłowym 
klasycznym, jest również wicemistrzem 
świata (Szwecja-wrzesień 2021), dwu-
krotnym mistrzem Europy (Czechy-
-sierpień 2021) w tej dziedzinie. Dziesię-
ciokrotnie zdobywał tytuł mistrza Polski 
oraz wcześniej, w swoich kategoriach 
wiekowych był wielokrotnym rekordzistą 
Polski. Jest zawodnikiem Ludowego 
Klubu Sportowego Grom Przasnysz, 
a jego trenerem jest Cezar Pykała.

A4. W wyniku tego uderzyła 
w wyprzedzaną przez siebie 
skodę. 45-letni kierujący audi 
4 został z niegroźnymi obraże-
niami przewieziony do przasny-
skiego szpitala. Badanie stanu 
trzeźwości wykazało, że kierują-
cy pojazdami byli trzeźwi. 

Kupił auto
2 stycznia mieszkaniec gminy Jedno-

rożec zgłosił, że zakupił za pośrednic-
twem portalu internetowego samochód 
renault. Dokonał wymaganej przedpła-
ty � 2 tys. złotych, samochodu jednak 
nie otrzymał.

W tył pojazdu
W Mchowie w gminie Przasnysz 

20-letni mieszkaniec powiatu prza-
snyskiego kierujący audi nie zachował 
bezpiecznej odległości od pojazdu 
jadącego przed nim. Doprowadził do 
kolizji drogowej z samochodem osobo-
wym renault, którym kierował 29-letni 
mieszkaniec powiatu szczycieńskiego. 
Poszkodowana 28-letnia mieszkanka 
powiatu szczycieńskiego, pasażerka 
renaulta, została zabrana karetką do 
przasnyskiego szpitala z niegroźnymi 
obrażeniami ciała. Pozostali uczestnicy 
zdarzenia, w tym dwoje dzieci w wieku 5 
i 9 lat podróżujące renaultem nie dozna-
ło obrażeń ciała. Badanie trzeźwości 
kierujących wykazało, że byli trzeźwi. 

ES-K
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* Przedstawmy twoją osobę czytelni-
kom. Czym się zajmujesz? Kim można 
cię nazwać?

- Jeśli mielibyśmy zająć się rzecza-
mi, którymi się zajmuję oraz którymi 
zajmowałem się, prawdopodobnie nie 
starczyłoby nam stron w �Tygodniku�. 
Można mnie nazwać �showmanem�, 
a życiowo zwykłym gościem, który zaj-
muje się zwykłymi sprawami.

* Jak to się stało, że chłopak spod 
Glinojecka stał się telewizyjnym show-
manem? Opowiedz tę historię.

- Gwoli ścisłości - z małej wioski Dra-
min. Historia jest tak samo prosta, jak 
i zakręcona. Od dziecka ciągnęło mnie 
na scenę. Pamiętam pierwsze występy 
w podstawówce, udzielałem się dość 
chętnie. A później towarzyszyło mi to 
przez kolejne lata i kolejne szkoły. Na 
studiach miałem możliwość poznania 
wielu osób o ciekawych zainteresowa-
niach. Tak zostałem członkiem teatru 
tańca i ognia �Ignis�. Później taniec 
zaczął wypełniać mój wolny czas, 
a nawet moje myśli o przyszłości. I w 
momencie, kiedy trzeba było zadecydo-
wać o ścieżce kariery, podjąłem decyzję, 
że ukończone studia to nie jest moje 
powołanie i pozostałem przy tym co 
czułem, czyli przy tańcu.

* Aktualnie w telewizji można 
zobaczyć twoją twarz w reklamie 
znanego banku. Jak to się stało?

- Tu nie ma żadnych magicznych 
opowieści. Poszedłem na casting 
i go wygrałem. Aczkolwiek 
bardzo czułem, że jest 
to produkcja dla mnie 
oraz, że jeśli dostanę 
wybrany, to będzie to 
też moja reklama. 
I tak się stało.

*  C z y m 
jest dla cie-
bie taniec?

- Taniec jest 
dla mnie sposobem 
życia, przepiękną dyscy-
pliną sportową i arty-
styczną, która pozwala 
w nieskrępowany spo-
sób wyrazić siebie.

* A czym jest pro-
jekt �Partyzanci Sztu-
ki�? Jak to się zaczęło?

- �Partyzanci� to twór, 
który powstał, aby dać 
upust naszej kreatyw-
ności i chęci robienia 
fajnych rzeczy. Naszej, 
czyli mojej i mojego 
przyjaciela Macieja Cie-
leckiego. Zaczęło się tak, 
że po którymś teledysku, 
w którym braliśmy udział, 
byliśmy zdegustowani, wręcz 
załamani brakiem profesjonali-
zmu i brakiem organizacji całego 
przedsięwzięcia. Stąd też postanowi-
liśmy sami robić teledyski, a do tego 
własne produkcje artystyczne.

* Jakie macie za sobą dokonania? 
Dla kogo m.in. robiliście teledyski?

- Działaliśmy przede wszystkim 
z artystami disco: Czadoman, B-QLL, 
Make, 4-Ever i wielu innych. Ale najbar-
dziej dumny jestem z naszych własnych 
produkcji. Można powiedzieć o nich 
- teledyski z wycięciem wokalisty. Była 
fabuła, był taniec, było show, ale główną 
rolę grali tancerze.

* Ile osób liczy wasz zespół? Opo-
wiedz o nich.

- Oprócz mnie, współzałożycielem 
był wspominany Maciej Cielecki, razem 
tworzyliśmy choreografie, scenariusze, 
zajmowaliśmy się przygotowaniem całej 
produkcji. Współpracowaliśmy blisko 
z �Flo Media�, Marcinem Florczakiem 
i Patrykiem Treumannem, którzy byli 
odpowiedzialni za video i montaż. Stwo-
rzyliśmy kilkanaście teledysków oraz 
wiele produkcji artystycznych i komer-
cyjnych. Wspaniały czas.

* Pojawiłeś się na tegorocznej Gali 
Mistrzów Sportu. W jakiej roli?

- Byłem tam kimś w rodzaju inspi-
cjenta, konferansjera, tworzącego dobrą 
atmosferę. Byłem odpowiedzialny za 
właściwy przebieg gali poza anteną.

* To pierwsze twoje doświadczenie 
z konferansjerką?

- Nie. Zaczynałem od �rozgrzewają-
cego� w programie �Jaka to melodia?�. 
Później pojawiły się inne produkcje tele-

tańczyłem w teatrach w musicalach, 
występowałem we wspominanym teatrze 
tańca i ognia �Ignis�, byłem kosztory-
santem, projektowałem światłowody, 
byłem asystentem inżynierów nadzo-
ru budowlanego. Współpracowałem 
z warszawską filharmonią, pracowałem 
przy reklamach, serialach, teledyskach. 
Zagrzewałem sportowców na wielu 

* Praca w mediach to tylko blaski, 
czy też cienie?

- Blask jest przed kamerami. Nato-
miast kiedy światła zgasną, jest tak samo 
ciężko jak w innych profesjach, a może 
i ciężej. Jest to bardzo specyficzna bran-

ża i żeby dobrze to wytłumaczyć, potrze-
bowalibyśmy oddzielnego artykułu.

* Co uznajesz za swój najwięk-
szy sukces?

- Zawodowo największym sukcesem 
jest to, że mogę żyć z tego co sprawia 
mi przyjemność oraz mimo wielu prze-
ciwności, nie zrezygnowałem z tego. 
Prywatnie uważam, że sukcesy odnoszę 
regularnie i jest wspaniale.

* Czy zdarzyło się też coś, co uważasz 
za niepowodzenie?

- Bardzo wiele rzeczy. Nie były one 
związane z występami, a bardziej z nie-
wykorzystaniem szans, zbyt małym 
przykładaniem się do autopromocji, 
za małą ilością codziennej pracy nad 
sobą. Rzetelną, systematyczną pracą 
każdego dnia.

* Jak często wracasz w rodzinne stro-
ny?

- Zazwyczaj na święta, uroczystości 
rodzinne. Czasem żeby załatwić urzę-
dowe sprawy, bo wciąż jestem związany 
z gospodarstwem moich rodziców.

* Czy, oprócz rodziny, utrzymujesz 
kontakt z kimś jeszcze z tych stron?

- Tak, w stałym kontakcie jestem 
z kolegą z LO, Danielem Gortatem. 
Czasem odzywają się do mnie oso-
by z dawnych lat, jest to bardzo miłe 
i zawsze mamy o czym porozmawiać.

* Prywatnie jesteś mężem i ojcem?
- Mam wspaniałą żonę Natalię, która 

jest niesamowitą wokalistką i aktorką 
musicalową. Można ją zobaczyć na 
deskach teatru �Roma� oraz w interne-
cie na kanale studia �Accantus�. Mamy 
cudownego syna Antoniego, który zadzi-
wia nas każdego dnia.

* Podobno ślub wziąłeś w Lizbonie?
- Nie. W Lizbonie zrobiliśmy sobie 

ślubną sesję zdjęciową. Zorganizowa-
liśmy, polecieliśmy i w 34°C w cieniu 
cały dzień, ale w słońcu, wspinaliśmy się 
po górzystej Lizbonie, szukając odpo-
wiednich ujęć.

* Czy Warszawa to twoje miejsce 
na ziemi?

- Nie mieszkam już w Warszawie, 
przeprowadziłem się na wieś, więc cho-
ciażby to pokazuje, że nie ma dla mnie 
znaczenia, czy jest to Warszawa, Kra-
ków, Londyn czy Nowy Jork. Pracuję na 
terenie całego kraju. Dla mnie mój dom 
i rodzina są moim miejscem na ziemi.

* Jakie masz plany zawodowe na 
najbliższą przyszłość?

- Plany tak naprawdę weryfikuje życie. 
Ja mogę tylko pracować, aby w odpo-
wiednim momencie wykorzystać szansę, 
która się pojawi.

* Jeszcze o tobie usłyszymy?
- Bardzo na to liczę.

* O czym marzysz?
- Marzę o wielu rzeczach, ale wolę 

o nich nie mówić. Może kiedyś się zisz-
czą i wtedy będziemy mieli pretekst do 
kolejnej rozmowy. Może napiszę, czego 
sobie życzę. A życzę, aby moja rodzina 
była zdrowa, szczęśliwa, żyła w dostat-
ku i miłości. Sobie i żonie - ciekawych 
projektów w dużej ilości, zapewniających 
płynność pracy. A dla wszystkich czytel-
ników spełnienia marzeń.

Rozmawiał
RADOSŁAW KOWALSKI

Showman
z Dramina

Rozmowa z Łukaszem Paciorkiem, tancerzem, 
choreografem i telewizyjnym showmanem 
pochodzącym z Dramina (gmina Baboszewo). 
O jego medialnej działalności i życiu w blasku fleszy.

imprezach, byłem handlowcem i wciąż 
jestem rolnikiem.

* Uff� Spotkałeś w swoim życiu 
zapewne wiele ciekawych osobowości 
medialnych? Kogo najlepiej wspomi-
nasz? Z kim utrzymujesz kontakt?

- Najwięcej osób poznałem podczas 
produkcji programu �Twoja twarz brzmi 
znajomo� oraz przy teledyskach. Oso-
by, z którymi swobodnie rozmawiam 
i mamy jakiś kontakt to między innymi 
Paweł �Czadoman� Dudek, Antek Smy-
kiewicz czy Paweł �Masters� Jesionow-

ski i oczywiście całe studio �Accantus� 
na czele z moją żoną, którą serdecznie 
pozdrawiam. Poznałem bardzo dużo 
wspaniałych osób, których z góry prze-
praszam, że ich tu nie wymieniłem.

* Czy można powiedzieć, że jesteś 
rozpoznawalną osobą w medial-
nym światku?

- Nie, jestem zwykłym szarakiem, 
który robi swoje. To, że obracam się 
w środowisku gwiazd, nie znaczy, że 
jestem jedną z nich. Aczkolwiek znam 
bardzo dużo osób, które tworzą rozryw-
kę w mediach i spotykamy się w wielu 
produkcjach, więc czuję się dobrze, kiedy 
idę do nowej pracy, bo jest bardzo duża 
szansa, że spotkam dźwiękowców, kame-
rzystów, oświetleniowców, czy kierowni-
ków planów, z którymi już pracowałem.

wizyjne oraz imprezy, gdzie 
pojawiałem się jako konfe-
ransjer.

* Wystąpiłeś w pro-
gramie �Ninja Warrior 

Polska� jako uczestnik. 
Jakie masz wspomnienia 

z tego wydarzenia?
- Bardzo pozy-

tywne. Prawdziwy, 
szczery program, 

w którym liczą 
się prawdziwe 

umiejętności. 
Oczywiście 
nie oce-
niam tego 
pod kątem 
scenariu-

sza i reżyse-
rii, a czysto sportowo. 
Siedząc na za kulisami 
zawodnicy sobie kibi-
cowali, wspólnie starali 
się znaleźć sposób na 
przejście kolejnych 
przeszkód. Byliśmy 
w tym razem, a naszym 

wspólnym przeciwnikiem 
był tor.

* Czy planujesz wystąpić 
tam jeszcze?

- Myślę, że nie, aczkolwiek 
moja żona namawia mnie, 
żebym wygrał.

* Jesteś też trenerem osobi-
stym. Co to oznacza?

- Znaczy to mniej więcej, że 
jestem osobą, która pomaga 

poprawić formę, a jed-
nocześnie zdrowie 
fizyczne. Często 
powtarzam, że gdyby 

świadomość w społe-
czeństwie była większa 
i ludzie korzystaliby 
z wiedzy i doświad-

czenia trenerów oraz 
dietetyków, nie potrzebo-

waliby tylu leków i ich stan psychofi-
zyczny byłby w o wiele lepszym stanie. 
Czyli ćwicząc i dbając o dietę, bylibyśmy 
zdrowszym, szczęśliwszym społeczeń-
stwem.

* Jesteś człowiekiem-orkiestrą. 
Czym jeszcze się zajmujesz?

- Sporo tego. Zacznijmy od wykształ-
cenia - jestem inżynierem magistrem 
Inżynierii Środowiska. Jestem tance-
rzem, choreografem, scenarzystą, reży-
serem. Jestem warm upperem i kon-
feransjerem. Trenerem personalnym 
i sportowcem. Hypemanem, czyli na 
koncertach oprócz tańca wspierałem 
wokalnie lidera w zespole B-QLL. 
Ponadto byłem producentem wyko-
nawczym w �Partyzantach Sztuki�, 
prowadziłem kanał na YouTube � �Haj-
lajt� w domu produkcyjnym �Abstra�, 
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BUDOWLANE

Dachy krycie blachą papą podbitki 
tel. 519 408 292

M5962-50926

MOTORYZACYJNE

Sprzedam Renault Megane 
i przyczepkę. 502 296 962

PC-00022/23

Sprzedam samochód Seicento 
2005 r. 84 tyś, tył po wypadku. 
573 741 002

PC-00041/23

NIERUCHOMOŚCI

Sprzedam działki budowlane 
w Strusinie - na granicy Sońska. 
Szczegóły na: www.otodom.pl, 
telefon 882 842 080

FC-1119/22

Sprzedam tanio działkę 1,40 ha, 
przeznaczoną pod budowę na 
wschodnich obrzeżach Ciechanowa. 
511 240 597

PC-00001/23

Wynajmę pokój pani. 512 843 190
PC-00021/23

Wynajmę mieszkanie 51m2 3 pokoje 
I piętro Aleksandrówka. 792 021 745

PC-00027/23

Wynajmę M4 w pełni urządzone. 
602 354 712

PC-00030/23

Sprzedam mieszkanie M-5 
78,3 m2, 4 piętro na Aleksandrówce 
w Ciechanowie. 600 504 127

PC-01468/22

Wynajmę umeblowaną kawalerkę w 
Centrum Ciechanowa. 509 652 459

PC-00031/23

Sprzedam lub wynajmę M-3 
własnościowe Ciechanów. 
509 487 280

PC-00038/23

Kawalerka w Ciechanowie do 
sprzedania. Nr tel. 604 559 106

M6438-15321

PRACA

Zatrudnię rencistę do pomocy 
w gospodarstwie. 512 967 315

M3942-46461

Zatrudnię w gospodarstwie 
zakwaterowanie, wyżywienie. 
500 270 610

SP-1

Zatrudnię w gospodarstwie rolnym. 
513 624 327

SM-4

ROLNICZE

Sprzedam wycinaki, wybieraki do 
kiszonek i kukurydzy, przewracarki, 
beczkowozy i inne maszyny. 
608 279 110

FC-1053/22

Sprzedam słomę, siano, 
sianokiszonkę. 692 350 269

PC-01461/22

Kupię klatkę do czyszczenia kopyt, 
glebogryzarkę do C-330. 
783 041 331

PC-01467/22

Zatrudnię w zmechanizowanym 
gospodarstwie rolnym. 512 704 741

PC-01475/22

Sprzedam prasę Krone Wario Pack 
1800, rok 2009 bardzo dobry stan 
zmiennokomorowa. 515 348 737

PC-00002/23

Sprzedam siano, jałówki cielne. 
515 348 737

PC-00003/23

Sprzedam jałówkę cielną LM. 
798 083 981

PC-00008/23

Sprzedam rozsiewacz nawozów Unia 
Brzeg  1200 kg 2014. 504 652 931

PC-00009/23

Sprzedam cielaki mięsne. 
504 652 931

PC-00010/23

Sprzedam dwie klaczki zimnokrwiste 
śpaczki. 503 025 247

PC-00011/23

Sprzedam źrebówkę zimnokrwistą. 
507 174 036

PC-00024/23

Wezmę ziemię w dzierżawę. 
572 678 394

PC-00026/23

Sprzedam ziemię rolną. 
697 839 808

PC-00032/23

Sprzedam jałówkę wysokocielną. 
513 408 392

PC-00033/23

Sprzedam jałówkę wysokocielną. 
513 154 655

PC-00034/23

Sprzedam działkę rolną 27 arów 
Śródborze Gmina Glinojeck. 
693 396 528

PC-00035/23

Kupię rozsiewacz wapna. 
606 550 489

PC-00040/23

Sprzedam płóg 4 skibowy, siewnik 
konny, opony 18,4-34, kabinę C360. 
502 978 260

PC-00042/23

Nawozy-azotowe, fosforowe, 
wieloskładniki, inne. 
Dostawa i rozładunek. 
23 661 19 93, 789 333 677

FC-1095

Otręby pszenne, jęczmienne, 
workowane. Dostawa i rozładunek. 
Tel. 23 661 10 13, 789 333 677

FC-1095a

Śruty: sojowa, rzepakowa, 
słonecznikowa. Big/bag, workowane. 
Dostawa i rozładunek. 
23 661 18 93, 789 333 677

FC-1095b

Melasa dla bydła 1000 kg. 
Dostawa i rozładunek. 
Tel. 23 661 18 93, 789 333 677

FC-1095c

Skup zbóż. „Ferm-Pasz”, 09-130 
Baboszewo. Z odbiorem 25 t. 
Tel. 23 661 18 93, 789 333 677

FC-1095d

Lek. Urszula Rudzińska
specjalista neurolog
Certyfikowany lekarz
medycyny estetycznej

Leczenie: bóle głowy, kręgosłupa, 
padaczka, choroba Parkinsona, SM
Zabiegi medycyny estetycznej

Gabinet: Ciechanów, 
ul. Spółdzielcza 2

rejestracja: 501 238 075

FC
P

-N

lek. Dariusz Rudziński 
SPECJALISTA PSYCHIATRA

specjalista psychiatra
dzieci i młodzieży 

LECZENIE: 

depresji, nerwic, lęku,
psychoz, zaburzeń snu
- u dorosłych i dzieci

Ciechanów, ul. Spółdzielcza 2
Rejestracja: tel. 501 238 075 FC

-3
22

1

Garaże 
Blaszane, 
bramy garażowe, hale, 
magazyny, kojce dla psów. 

MOCNA KONSTRUKCJA! - OCYNK. 
TYLKO U NAS 
WZMOCNIONY 
TRAPEZ BLACHY! 
Montaż Gratis! Krótkie Terminy, 
Tel. 509-038-426, www.robstal.pl 

JA! OCYNK.
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Alternatory, Alternatory, 
rozruszniki,rozruszniki,
sprężarki,sprężarki,

klimatyzacjeklimatyzacje
Sprzedaż Sprzedaż   

naprawa naprawa  wymiana wymiana
Samochody osobowe, 

ciężarowe, maszyny rolnicze

Ciechanów, ul. Pułtuska 116
(za stacją benzynową).

Tel. 023 673 48 07

Faktury VAT

Skup aut, autokasacja, 
gotówka. 500 490 066

PC-00017/23

Sprzedam marchew, 
buraki, ziemniaki-paszowe. 

505 871 111
PC-01443/22

SKUP SAMOCHODÓW
513 552 226

FC-0027

Kupię dom siedlisko 
lub działkę powiat 

Ciechanowski, Pułtuski, 
gotówka. 507 004 316

PC-00018/23

OGŁOSZENIA 
DROBNE

FC
-7

02

SKLEP & SERWIS Hubert Malinowski

OFERUJEMY:
  myjki nowe i używane: 
KARCHER i KRANZLE
  urządzenia czyszczące myjące
  akcesoria, chemię profesjonalną
  serwis gwarancyjny i pogwarancyjny
  odzież i obuwie robocze, artykuły BHP

Sklep:  Ciechanów, ul. Wojska Polskiego 32, 
tel. 509 274 870

Serwis:  Przybyszewo 3 k. Regimina, 
tel. 501 444 220

Projekty budowlane 
z formalnościami
Tel. 796 100 703

M4504-07057

AUTOKASACJA
604 534 590

FC-0665/22

ZŁOMOWANIE POJAZDÓW, 
SZYBKI ODBIÓR 

Z MIEJSCA, PŁATNOŚĆ 
GOTÓWKĄ 

TEL. 668 939 875
M5173-76910

Kupię ciągniki rolnicze, 
ładowarki. 609 685 391

PC-00019/23

Szamba
Zbiorniki betonowe

od 900 zł
609 245 209 F

C
P

-1
82

Bliższe informacje pod nr telefonu

23 671 00 85, 660 433 655
oraz pod adresem:

sekretariat@stadninakrasne.com.pl 

Stadnina Koni
„KRASNE” Sp. z o. o.  
06-408 Krasne
ul. Mickiewicza 36

POSZUKUJE
pracownika  na  stanowisko: 

PRACOWNIK  PRODUKCJI 
ZWIERZĘCEJ  -  DOJARZ

Działka 30 arów + domek 
Ciechanów. 724 473 969

PC-00006/23

TYGODNIK CIECHANOWSKI NR 3OGŁOSZENIA14 17 stycznia 2023 r.

eprasa.pl cb99eea6f8



Sprzedam Zetora 7211 oraz wagę do 
żywca. 502 576 291

M5985-69568

Sprzedam pierwiastkę z cielakiem. 
504 652 528

Sprzedam halę udojową 2x4, zbiornik 
do mleka 2100 l i opryskiwacz 
Filmed. 693 777 904

Sprzedam siano w belach. 
790 426 400

Sprzedam działki Chrcynno 67. 
781 100 678, 608 394 430

Sprzedam siewnik do kukurydzy 
z podsiewaczem, talerzówkę 3m, 
pług 3-skibowy. 735 663 046

SŁ-1

RÓŻNE

Kupię: topolę, sosnę, olszynę. 
509 042 402

FC-0927/22

Sprzedam drewno opałowe, kanki. 
504 220 781

PC-01456/22

Wycinka drzew. 518 473 341

PC-01457/22

Sprzedam suczki Owczarka 
niemieckiego długowłosego, 
szczepione, książeczka. 
514 543 250

PC-00036/23

Sprzedam 3 - miesięczne owczarki 
niemieckie długowłose. 
Tel 690 203 019

M5090-88823

TOWARZYSKIE

Pani pozna panów. 
792 207 348

PC-01294/22

Poznam dziewczynę do stałego 
związku. Tylko poważne zgłoszenia. 
Kontakt tylko telefoniczny nie 
odczytuję sms. 519 581 658

PC-00004/23

Atrakcyjna brunetka, domowa, cicha 
atmosfera, gwarantowana dyskrecja. 
791 409 697

FC-0025/23

Wykonam, malowanie, 
szpachlowanie, zabudowy G/K, 

adaptacja poddaszy. 880 734 922
PC-00023/23

Sprzedam owijarkę do bel.  
Tel. 508 349 861

M6591-75582

Skup bydła z konieczności 
508 869 814

M6156-37173
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Ubojnia 
�ZARĘBA�

Michał Zaręba

Skup Skup 
i ubój i ubój 
bydłabydła

  Odbiór bydła poddanego 
ubojowi z konieczności

  Odbiór towaru z gospodarstw 
własnym transportem

  Możliwość ATRAKCYJNYCH 
ROZLICZEŃ na żywą wagę 
lub WBC

Tel. 23 691 41 70, 504 004 029
e-mail: ubojniazareba@tlen.pl

michal.zareba@vp.pl
Skórznice 32, 06-120 Winnica
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Konkurencyjne cenyKonkurencyjne ceny
Odbiór z gospodarstwa

Makowski Józef
Zasonie 25, 09-120 Nowe Miasto

tel. 507 771 303

Skup trzody i bydła
tuczniki, 

maciory, knury

Tel. 792 264 299Tel. 792 264 299

Skup Bydła pourazowego, faktura VAT 
wyrejestrowanie, ubój z konieczności
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 ŁUKASZ
 GRZESZCZAK
 Wielodróż 38 A

SKUP
BYDŁA
SKUP
BYDŁA
SKUP
BYDŁA

Tel. 792 264 299

OFERUJE
-  kotły c.o. na drewno 

metrowej długości, 
trocinę, zrębki, węgiel 
i nie tylko,

- rębaki do gałęzi,
- drewno opałowe,

Gumowo 68, 600 306 637
www.arcisz.net arcisz@arcisz.net

MEBLE NA WYMIAR
602 663 478

Wysłodki toffi oraz niemelasowane. 
Dostawa i rozładunek. 
Tel. 23 661 18 93, 789 333 677

FC-1095e

Sprzedam rozrzutnik obornika, 
dojarka konwiowa, zbiornik mleka 
330L, sortownik do ziemniaków 
515 717 573

M6369-58826

Kupię słomę. 504 219 124

FE-1

Sprzedam opryskiwacz 800 litrów, 
rozrzutnik obornika 4,5 tony, 
kultywator. 798 386 346

SM-2

Poszukujemy działek pod 
fotowoltaikę. Klasa ziemi IV, V,VI. 
Zainteresowanych prosimy o kontakt. 
Tel. 537 411 996

SN-2

Kupię ciągniki rolnicze. 
507 771 711

M5498-92421

Kupię Ładowarki i przyczepy. 
507 771 711

M6790-54652

Sprzedam pług 4-skibowy Overum 
i rozrzutnik dwuosiowy. 514 310 852

M6652-28363

Sprzedam maszyny rolnicze 
z Niemiec. 600 584 629

SM-1

SPRZEDAM ŻUŻEL, 
SZLAKĘ. 505 871 111

PC-01270/22 Odbiór z gospodarstwa.

Płatność w 3 dni!
0500 224 312

Skup bydła rzeźnego
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Skup trzody i bydła

Odbiór z Gospodarstwa
„AGROL” Adam Dymkowski

Goszczyce Poświętne 7
09-130 Baboszewo

tel. 23 661 20 45, 511 492 526
FC-1360

Odb
„AGR

G

tel. 23 6

a
ki
7
o
6

FC-1360

Płatność w 3 dni lub gotówką

AR-POLAR-POL
Arkadiusz Mochtak

Szybka płatność 3 dni lub gotówka
Odbiór z gospodarstwa

tuczniki, maciory, knury, krowy, 
byki, jałówki

Nowe Miasto k. Płońska, ul. Młodzieżowa 1
tel. 690 393 441 FC-1253

Skup trzody i bydła Skup trzody i bydła 

SKUP BYDŁA
                 KROWY

                 BYKI 
                JAŁÓWKI

                
                    Płatność

                    2 dni

505 241 513

Ubojnia zwierząt
Elżbieta Słonczewska 

w spadku

Pianowo Bargły 3 k. Nasielska

skupuje krowy
oraz młode bydło
Odbiór z gospodarstwa.

tel. 606 402 852, 504 154 315
lub 604 206 737 FN-20

Skup, ubój, 
eksport zwierząt 

23 671-72-08
507-132-860

e-mail: dab.pol@wp.pl FC
P
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Skup bydła Skup bydła 
Marcin 

Malinowski

konkurencyjne ceny 

511 394 119
PRZELEW 2 DNI/GOTÓWKA FC

P
rz

olej  napedowy, 

olej opałowy

,

Tel: 501 680 623

z dostawą

Elektryk. 668 041 399
FC-0017/23

Wykończenie wnętrz. 508 857 185
PC-00037/23

Usługi hydrauliczne. 
508 491 711

SM-3

USŁUGI

Usługi ogólnobudowlane, budowa 
domów w stanie surowym, 
ogrodzenia wylewane i murowane. 
692 718 009

FC-1182/22

Hydraulik. 570 188 332
PC-00016/23

Kompleksowe wykończenia wnętrz, 
łazienki. 694 537 390

SM-1

WÓJT GMINY GOŁYMIN-OŚRODEK 
informuje, 

iż w siedzibie Urzędu Gminy Gołymin-Ośrodek, przy ul. Szosa 
Ciechanowska 8, został podany do publicznej wiadomości na okres 
21 dni wykaz nr IOŚ.6845.1.2023 dotyczący nieruchomości grun-
towej położonej w miejscowości Gołymin-Ośrodek, stanowiącej 
własność Gminy Gołymin-Ośrodek, przeznaczonej do oddania 
w użyczenie na czas nieokreślony.

BURMISTRZ MIASTA I GMINY 
W BIEŻUNIU
i n f o r m u j e,

że w dniach od 12 stycznia 2023 roku do 1 lutego 2023 roku w sie-
dzibie Urzędu Miasta i Gminy w Bieżuniu przy ul. Warszawskiej 2,        
na tablicy ogłoszeń został wywieszony wykaz GN.6845.1.2023 
lokalu mieszkalnego przeznaczonego do sprzedaży w Bie-
żuniu przy ul. A. Zamoyskiego 30.  Sprzedaż lokalu następuje               
na rzecz najemcy.

Projekty dla przemysłu 
i rolnictwa. 607 147 537

M5746-18946

Szukamy nowych miejsc pod 
paczkomaty. 737 164 200

FC-1186/22

Malowanie mieszkań. 
509 292 614

PC-01477/22

Pożyczki. 500 407 047
M5912-46523

Elewacje i poddasza. 517 221 163
PC-00039/23

Usugi elektryczne. 512 795 708
PC-00025/23

TYGODNIK CIECHANOWSKI NR 3 OGŁOSZENIA 1517 stycznia 2023 r.

eprasa.pl cb99eea6f8



Ostatni film Krzysztofa 
Zanussiego to produkcja 
nawiązująca do wczesnych 
dzieł reżysera � zwłaszcza do 
�Struktury kryształu� z 1969 
roku. Krąży wokół tematyki, 
którą Zanussi interesuje 
się od lat.

� To tematy bardzo uniwersalne, 
dotyczące pewnego sporu w kwestiach 
strategii życiowych � twierdzi. � Mamy 
dwóch bohaterów i dwie postawy życio-
we, związane z materią, z duchem i pew-
nym porządkiem, który istnieje w tym, co 
się wydaje chaosem. Czasami wychodzi 
to w sposób zaskakujący, gdy nie wydaje 

nam się, że coś może mieć sens, a ma. 
Pytanie, skąd to się bierze? Czy to jest 
przypadek, czy część jakiejś trudnej do 
ogarnięcia całości?

Film nie opowiada się po stronie 
żadnej konkretnej religii ani systemu 
filozoficznego, lecz �zadaje bardzo 
ważne pytania, które są obecne w róż-
nych kulturach�.

W głównych rolach w filmie widzimy 
Andrzeja Seweryna i Jana Marczewskie-
go, a w epizodzie zagrał Jan Nowicki, 
który w ostatnich latach bardzo rzadko 
pojawiał się na dużym ekranie.

Film zobaczymy w Dyskusyjnym 
Klubie Filmowym w małej sali kina 
Łydynia we wtorek, 24 stycznia br. 
o godz. 18.00. 

Płońsk

25. Jubileuszowy 
Noworoczny Koncert 
Kolęd i Pastorałek

W niedzielę, 22 stycznia o godz. 15.30 Miejskie Centrum Kultury w Płońsku 
zaprasza do kościoła parafii św. Maksymiliana Kolbego w Płońsku na 25. 
Jubileuszowy Noworoczny Koncert Kolęd i Pastorałek.

Wystąpi Młodzieżowa Orkiestra Dęta ,,Con Grazia�� pod dyrek-
cją Leszka Kalkowskiego, której towarzyszyć będą soliści: Agnieszka 
Kozłowska � sopran, Martyna Ciok � wokalistka estradowa, Damian 
Ratuski � wokalista estradowy, Krzysztof Matuszak � baryton. Koncert 
poprowadzi tradycyjnie Krzysztof Matuszak.

Bohaterowie „Liczby doskonałej” grani 
przez Andrzeja Seweryna i Jana Marczewskiego

Katarzyna Bonda

Do cna
Spowite mrokiem miasto budzi zwierzęce 

instynkty� Bez śladu znika młody mężczyzna, 
a w pobliskim parku porzucono reklamówki 
pełne ugotowanych ludzkich kości. Kim jest 

grasujący w Żyrardowie 
psychopata? Zabija dla 
mięsa czy dla rozryw-
ki? Jeśli detektyw Jakub 
Sobieski chce być dla 
niego godnym przeciw-
nikiem, będzie musiał 
sporo zaryzykować� 
�Do cna� pełnokrwisty 
kryminał Katarzyny Bon-
dy w księgarniach już od 
11 stycznia! 

Anton Stadnicki od kil-
ku dni nie kontaktował się 

z bliskimi. Ślad po młodym mężczyźnie urywa 
się w Żyrardowie, ale jego matka, mimo obaw, 
nie chce zgłosić zaginięcia na policję. Odnalezie-
nie syna zleca Jakubowi Sobieskiemu. Detektyw 
szybko orientuje się, że rodzina Stadnickich 
skrywa wiele mrocznych tajemnic. Te najpilniej 
strzeżone dotyczą Antona i jego nietypowych 
fantazji - mężczyzna pragnął być�zjedzony.

Choć Sobieski początkowo podchodzi do tej 
informacji z rezerwą, wszystko zmienia się, kiedy 
w parku Dittricha przypadkowa para kochanków 
trafia na reklamówki pełne ludzkich szczątków. 
Kości, uprzednio ugotowane i przyprawione, 
jeszcze pachną rosołem. 

Nikt nie ma już wątpliwości, że w okolicy 
krąży wyrachowany, diabelnie niebezpieczny 
morderca. I że wkrótce znów ruszy na łowy� 

Sobieskiego oplata sieć intryg, kłamstw i ukła-
dów stworzonych przez ludzi, którzy posuną 
się do wszystkiego, by tylko uniknąć odpowie-
dzialności. Detektyw działa niemal po omacku. 
A gdy tylko zbliży się  do prawdy, ofiar zacznie 
przybywać. 

Katarzyna Bonda serwuje czytelnikom pierw-
szorzędną rozrywkę! Mroczny, pełen strachu, 
szaleństwa i chorych fantazji kryminał długo 
nie da o sobie zapomnieć. To istna uczta dla 
fanów gatunku! 

Aleksandra Rumin

Głosuj na Polaka
Błyskotliwa komedia ukazująca przerysowany 

i zjadliwy, ale zarazem przenikliwy obraz pol-
skiego społeczeństwa. Piąta powieść Aleksan-
dry Rumin łączy w sobie elementy kryminału 
i satyry, ale przede wszystkim skrywa dojmującą 

krytykę polskiej rzeczywi-
stości. Autorka przemyca 
treści zupełnie niebłahe. 
Pokazuje, do czego pro-
wadzi pogoń za władzą. 
Wykorzystując poczucie 
humoru jako główny 
nośnik, ujawnia wszelkie 
przywary i absurdy życia 
policjanta. Wiele trafnych 
spostrzeżeń dotyczących 
manipulacji ze strony poli-
cji i rządzących zostało 
zgrabnie wpisanych w tę 

powieść i rozpisanych według inteligentnych 
wzorców. Odnajdziemy tu sporo odniesień do 
kanonów polskiej kinematografii komediowej 
� �Rejsu� Marka Piwowskiego, filmów Stanisła-
wa Barei, czyli klimatu partyjnych umocowań, 
koniunkturalizmu i moralności ludzkiej na opak.

Za sprawą wypracowanej kryminalnej for-
muły, twórczej świadomości i błyskotliwych 
dialogów pisarka obnaża policyjne i polityczne 
metody. Pokazuje Polskę w krzywym zwiercia-
dle, a przy okazji przedstawia smutną prawdę 
o polskiej rzeczywistości � tej politycznej i tej 
społecznej. Wyraziste pióro autorki, jej cha-
rakterystyczne poczucie humoru, doprawione 
jak zwykle dużą dawką sarkazmu i arcycelnym 
portretowaniem postaci oraz grup społecznych, 
sprawiają, że �Głosuj na Polaka� to doskonale 
skonstruowana, inteligentna rozrywka, którą 
czyta się jednym tchem.

Aleksandra Rumin to autorka powieści kry-
minalnych �Zbrodnia i Karaś�, �Zbrodnia po 
irlandzku�, �Zbrodnia na blokowisku� i �Zbrod-
nia po polsku�.

dla Ciebie
dla Ciebie

Książka

Przed premierą w Dyskusyjnym Klubie Filmowym

Liczba doskonała

Światowa prapremiera �Liczby doskonałej� miała miejsce 14 września 
2022 r. na 47. Festiwalu Polskich Filmów Fabularnych w Gdyni. Oficjalna 
premiera polska nie została jeszcze zaplanowana. 

żet

W środę, 11 stycznia 
w Polsce i w Szwecji rozpoczęły 
się mistrzostwa świata 
w piłce ręcznej. Przed meczem 
inauguracyjnym Polski 
z Francją, w katowickim 
Spodku, w obecności blisko 
12 tys. kibiców, odbyło się 
uroczyste rozpoczęcie imprezy. 
Jej głównym akcentem był 
występ ciechanowianki 
Alicji Szemplińskiej.

Towarzyszyli jej tancerze z puł-
tuskiej grupy Temptation Tancerze 
Nitkowskiej, a w jej szeregach poja-

wiły się uczennice z ciechanowskiego 
�Krasiniaka�. 

Oprócz wykonania piosenki swo-
jego autorstwa, ciechanowianka 
zaprezentowała się w niecodziennej 
dla siebie kreacji. �Polska piękność�, 
jak napisał o piosenkarce �Super 
Express�, wykonała piosenkę �Stick 
Together�, która jest oficjalną piosenką 
mistrzostw. 

- �Stick Together� opowiada o tym, 
że siła jest w nas i razem możemy 
zrobić wszystko, możemy osiągnąć 
sukces i wygrać. Bardzo bym chcia-
ła, aby ten utwór zagrzewał do wal-
ki i dodawał poweru sportowcom. 
Wiem, ile czasu, poświęcenia i pracy 
kosztuje przygotowanie się do takich 

zawodów i naprawdę podzi-
wiam wszystkich, którzy będą 
grali na polskich i szwedzkich 
boiskach w styczniu � mówiła 
tuż po ukazaniu się singla Alicja 
Szemplińska

Co ciekawe, muzykę i tekst 
do tego utworu współtworzyła 
sama wokalistka, co pokazuje, 
że dzisiaj nie chce być już koja-
rzona tylko z pięknym głosem 
i coverowaniem cudzych pio-
senek, ale tworzyć swój własny 
repertuar. 

- Ala pracowała nad tym sin-
glem wspólnie ze szwedzkim 
producentem Joakimem Buddee 
i tekściarką Jade Ell. Ten pierw-
szy odpowiedzialny był m.in. 
za wyprodukowanie pierwszej 
płyty Margaret. Wówczas, jeden 
z singli na tej płycie pt. �Start 
a fire� był oficjalnym hymnem 

mistrzostw świata w siatkówce 
w 2014 r. Teraz przyszedł czas 
na piłkę ręczną � śmieje się Iza-
bela Nadratowska, mama Alicji.

Artystka ponownie zaprezen-
tuje �Stick Together� podczas 
zamknięcia mistrzostw świata, 
27 stycznia w Sztokholmie.

Uczennice I LO im. Zyg-
munta Krasińskiego w Ciecha-
nowie wykonały ciekawy układ 
choreograficzny, nie zabrakło 
graficznych elementów w bar-
wach Polski i Szwecji. W futury-
stycznym tańcu przedstawiono 
flagi wszystkich 32 finalistów 
imprezy. 

Gospodarzami MŚ 2023 
są: Katowice, Kraków, Płock, 
Gdańsk oraz Goteborg, Mal-
mo, Sztokholm, Kristianstad 
i Jonkoping.

erMWokalistka wystąpiła przed wielotysięczną publicznością w katowickim Spodku
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Alicja Szemplińska z hymnem mistrzostw świata

Trzymajmy 
się razem
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Blisko 40 szachistów w różnych 
kategoriach wiekowych wzięło 
udział w turnieju o puchar 
wójta gminy Ciechanów. 
W niedzielę, 15 stycznia 
w budynku samorządu przy 
ul. Fabrycznej uczestnicy 
zmagań rywalizowali 
w czterech kategoriach: open, 
do lat 8, do lat 11 i do lat 15.

Pojedynek trwał 7 rund, tempo gry 
wyznaczono na 10 minut na zawodnika.   

W każdej z kategorii nagradzano trzy 
pierwsze miejsca. Osobne wyróżnienia 
przewidziano dla najlepszej dziewczyny 
w każdej kategorii. 

erm

Pierwszy etap przasnyskiego 
Zimnara rozegrany został 
w zimowej scenerii. Podczas 
drugiego śnieg ustąpił, a w jego 
miejsce pojawiły się pierwsze 
oznaki wiosny. Piękna jak na tą 
porę roku pogoda sprawiła, że 
na starcie etapu blisko 60 osób.

Dobre warunki pogodowe przełożyły 
się na poprawę wyników. W miniony 
weekend zawodnicy zdecydowanie 
lepiej poradzili sobie z pokonaniem 
trasy wokół przasnyskiego lotniska. Tym 
razem do grona biegaczy dołączył sta-
rosta przasnyski Krzysztof Bieńkowski, 
który zdecydował się bieg na krótszym 
dystansie 3,5 km. 

Bieg właściwy na 7 km wygrali odpo-
wiednio Rafał Smoliński z Przasnysza 
i Anna Urbaniak z Jednorożca. Na 
dystansie o połowę krótszym triumfo-
wali Marek i Renata Majdowscy z Prza-
snysza.

Maraton na raty potrwa do 25 lutego. 
Organizatorzy, KS Przaśnik i Aeroklub 

Mimo że do 31. Finału 
WOŚP zostało jeszcze 
kilkanaście dni, to 
�Ciechanowskie 
morsy� postanowiły 
zorganizować 
pierwszą zbiórką na 
rzecz Orkiestry.

W niedzielę, 15 stycznia 
na kąpielisku Krubin odbył 
się III Bieg Morska dla 
WOŚP. Oczywiście sam 
start w biegu miał wymiar 
zabawy, nie istotne było 
zajęte miejsce ani czas. 
W imprezie wzięło udział 
blisko 100 osób, w różnym 
wieku. Dla wszystkich 
uczestników organizato-
rzy zadbali o pamiątkowe 
medale oraz ciepłe napoje 
i posiłek. 

Tym, którym było mało 
atrakcji związanych z biega-
niem, po biegu zanurzyli się 
zimnej wodzie Krubinu. Nad 
bezpiecznym morsowaniem 
czuwali ratownicy ciechanow-
skiego WOPR-u.

Podczas całego wydarzenia 
można było wrzucać pienią-
dze do puszki Orkiestry, która 
później zasili konto ciechanow-
skiego sztabu. Mimo fatalnej 
pogody (ciągle padający 
deszcz) impreza w szczytnym 
celu udała się.                                                                                                           

lew

Blisko 300 pływaków 
z 25 klubów całego kraju 
wzięło udział w zawodach 
zorganizowanych przez 
ciechanowski klub MPKS 
Orka. W sobotę, 14 stycznia 
odbyła się już XXIV Grand 
Prix Ciechanowa. Sportowy 
prestiż imprezy wzrósł bez 
wątpienia dzięki występom 
uczestnika ostatnich igrzysk 
olimpijskich w Tokio Krzysztofa 
Chmielewskiego.

W turnieju wzięli udział zawodnicy w różnym wieku

Północnego Mazowsza w dalszym cią-
gu zapraszają do udziału w zawodach. 
Kolejny trzeci etap rozegrany zostanie 
w najbliższą sobotę 21 stycznia, start 
o godz. 10.                                                                                                                

Zwycięzcy, pierwsze trójki:                                                                                                                    
Dystans 7 km 
Kobiety: 1. Anna Urbaniak (Jed-

norożec) � 33,53; 2. Marta Smolińska 
(Przasnysz) �38,07; 3. Anna  Pulkowska 
(Chodkowo-Kuchny) � 39,03                                                                                          

Mężczyźni: 1. Rafał Smoliński (Prza-
snysz) � 27,27; 2. Damian Urbaniak 
(Jednorożec) � 28,00; 3. Krzysztof  Nik-
sa (Cyk) � 28,26                                                                               

Dystans 3,5 km 
Kobiety: 1. Renata Majdowska (Prza-

snysz) � 17,48; 2. Zuzanna Grabowska 
(Małowidz) � 18,05; 3. Anna Koźlik 
(Jednorożec) � 21,37                                                                       

Mężczyźni: 1. Marek Majdowski 
(Przasnysz) � 14,58; 2. Krystian Sobieraj 
(Przasnysz) � 15,25; 3. Marek Fronczak 
(Jednorożec) � 16,21                                                                    

 lew

F
O

T
. 
Z

E
N

O
N

 L
E

W
A

N
D

O
W

S
K

I

F
O

T
. 
R

M

F
O

T
. 
U

G
 W

 C
IE

C
H

A
N

O
W

IE

W rywalizacji wzięło udział 24 kluby z całej Polski

W Ciechanowie odbyła się 24. edycja GP Ciechanowa

morsowanie dla WOŚP
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XXIV Grand Prix Ciechanowa

Pływacy 
zaczynają sezon

Chmielewski, specjalista w stylu 
motylkowym, w tym roku skończy 
dopiero 19 lat. Jest wychowankiem 
warszawskiego klubu �Muszelka�. 
Podczas igrzysk w Tokio w 2021 r. 
miał zaledwie 17 lat, a zdążył tam 
sporo namieszać. W Japonii na 200 
m motylem, jako pierwszy Polak od 9 
lat awansował do finału olimpijskiego 
w konkurencjach pływackich.

Na pływalni �uCiecha� wystąpił 
również brat olimpijczyka - Michał, 
także zawodnik stołecznego klubu.    

Oczywiste, że największe grono 
zawodników Grand prix stanowili 

reprezentanci dwóch ciechanowskich 
klubów - Orki i Klubu Pływackiego. 
Nie mogło zabrakło pływaków mław-
skich stowarzyszeń - �Marlina� oraz 
�Płetwala�. Chłopcy z �Marlina� 
zdobyli aż 11 złotych medali, czym 
mocno przyczynili się do wysokiego 
miejsca klubu w klubowej klasyfikacji.

Klasyfikację medalową wygrał 
Champion Tomaszów Maz. przed 
KS Marlin Mława i Swim Płock. Na 
kolejnych miejscach uplasowały się 
Orka, Klub Pływacki oraz Płetwal.    
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Kapryśny maraton   

Biegli i morsowali 
dla Orkiestry

Noworocznie przy szachownicy

Przasnyski Zimnar potrwa do 25 lutego

Bieganie i…
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�Chciałabym zacząć nowy tydzień 
z energią�. Ile z nas, kobiet, tak pomy-
ślało? Formę żeńską można zamienić 
na męską. Ilu z mężczyzn przemknęła 
przez głowę myśl o nowym tygodniu 
i potrzebie energii? Myślę, że znalazła-
by się spora grupa. Będą w niej osoby, 
które wracają do pracy i aktywności 
życia codziennego po chorobie, choćby 
po grypie, zwłaszcza w cięższej wersji 
z wysoką temperaturą obezwładniającą 
umysł i ciało, bólem od stóp do głów, 
czarną dziurą zamiast snu i leżeniem jak 

kłoda, kiedy ogromnym wysiłkiem staje 
się podreptanie do łazienki lub sięgnięcie 
po szklankę z wodą czy kubek z herbatą 
i przełknięcie choć kilka łyków, o kęsach 
jedzenia nie wspomnę. Gdy temperatura 
w końcu spadła i można z ulgą odczuć, 
że nie ma się gorączki, choć na przykład 
kaszel pozostał, przychodzi osłabienie. 
I znów ciężko wstać z łóżka, choć ma 
się go dosyć, trudno poczytać czy coś 
obejrzeć. Kolejne dni przelatują przez 
palce i czas wracać do pracy. Dlatego 
przydałaby się nam energia. 

Tej nie brakowało i nie brakuje 
Joannie Potockiej-Rak, do niedawna 
staroście ciechanowskiej. Na swoim 
oficjalnym profilu w mediach społecz-
nościowych zapowiedziała, że �ładuje 
akumulatory� nad morzem i wraca: 
�z nowymi pomysłami, projektami, 
energią, niezmienionym kręgosłupem 
i konsekwencją w realizacji celów�. 
Część mieszkańców powiatu czeka 
z niecierpliwością na te nowe pomysły 
i projekty, część z niepokojem. Była sta-
rosta jest radną powiatu, więc będziemy 
mogli jej działalność obserwować nadal 
na forum samorządowym. Natomiast 
gdzie będzie realizować się zawodowo: 
czy w Muzeum Romantyzmu w Opino-
górze, w którym pracowała przed pra-
cą w samorządzie: najpierw w ratuszu, 
potem w starostwie, czy zupełnie gdzie 
indziej, czas pokaże. 

Energii zdaje się nie brakować rów-
nież nowemu staroście i zarządowi 
powiatu. A to spotkanie z dyrektorami 
i kierownikami, a to z wicewojewodą, 
panią poseł i wójtami, a to z przedsta-
wicielami marszałka, a to zakończenie 
budowy boiska wielofunkcyjnego przy 
ZS nr 2 (inwestycja poprzedniej staro-
sty i zarządu), a to zapowiedź audytu 
i przyjrzenie się realizacji niedokoń-
czonych inwestycji, wśród których jest 
biurowiec na terenie starostwa, a to 
zapowiedź zmian kadrowych, ale jak 
powiedział starosta Jan Andrzej Kalusz-
kiewicz, �z dużej chmury będzie mały 
deszcz�, co może oznaczać, że zmiany 
nie będą tak znaczące jak niektórzy się 
spodziewają. Audyt dotyczący ostatnich 
czterech lat oznacza pieniądze. Czy jest 
uzasadniony? Gdy przychodzi zupeł-
nie nowa ekipa do samorządu, tak. Ale 
gdy w skład zarządu powiatu wchodzi 
dwóch radnych, którzy już w nim pra-
cowali, oraz trzech radnych powiatu tej 
kadencji, a jeden z nich, lider opozycji, 
zostaje starostą, audyt zdaje się niepo-
trzebnym wydatkiem, tym bardziej że 
istnieje komisja rewizyjna. 

Co z tą energią, panie i panowie? 
Nieraz umiemy ją dobrze spożytkować, 
i tę osobistą, i tę rodzinną, i grupy, do 
której należymy: zawodowej, towarzy-
skiej, społecznej, sportowej itp., nieraz 
jednak wydatkujemy ją niewłaściwie 
albo niezgodnie z naszymi celami, gdy 
cele grupy nie są zbieżne z naszymi. 
Zacytowane na początku pragnienie 
to pierwsza część zdania na rysunku 
Magdy Danaj, rysowniczki i ilustratorki, 
w swoich pracach mocno zorientowanej 
na tekst. Biało-czarny rysunek przed-
stawia kobietę, która dopiero wstała 
i jeszcze siedzi, jak możemy się domyślać 
na łóżku, częściowo przykryta kołdrą. 
Kobieta mówi: �Chciałabym zacząć 
nowy tydzień z energią, ale jest za dro-
ga�. Cóż, moje rachunki za energię też są 
coraz wyższe, a elementy, za które pła-
cimy, a które pojawiają się na fakturze, 
coraz trudniejsze do rozgryzienia, nawet 
dla osób studiujących na politechnice 
i mających uprawnienia elektryczne. 

IZABELA KOBA

Tamte studniówki

Iza 
i przeciw

Studniówki to imprezy, które wpisane są 
w życiorysy prawie każdego dojrzewające-
go młodzieńca i dziewczęcia, wydarzenia, 
które są częścią historii każdej szkoły śred-
niej w Polsce.

Te styczniowo-lutowe zabawy, ba! - 
bale, budzą u dorastających nastolatków, 
również u ich rodziców i nauczycieli wiele 
emocji. Wszyscy uważają, że ten pierwszy 
poważny bal powinien być niepowtarzal-
nym, pozytywnym, pamiętanym przez 
lata przeżyciem dla młodych ludzi. Bywa 
z tym różnie.

Eee tam...Te dzisiejsze studniówki� 
Za naszych czasów to były studniówki! 

Długo można by opowiadać o tym, jak 
to uczniowie klas maturalnych w mojej 
starej szkole przygotowywali studniówki, 
ile musieli się natrudzić, napracować. Dziś 
bardziej pamiętam tę całą krzątaninę, ten 
dreszczyk podniecenia przed, niż sam bal.

Najpierw trzeba było wymyślić cały 
scenariusz oraz zaprojektować dekora-
cje w sali gimnastycznej i przylegających 
klasach. Bo nikt nie wyobrażał sobie, że 
studniówka może odbywać się gdzieś 
poza szkołą. Na czas studniówki te szkolne 
pomieszczenia zamieniały się w jaskinie, 
schrony (z popularnymi wojskowymi siat-
kami maskującymi), piekiełka, gwiezdne 
galaktyki, głębiny morskie, itp. Im pomysł 
był bardziej odjazdowy, tym wróżył lepszą 
zabawę. No i� hasło, koniecznie musiało 
być hasło. 

Na fotografiach z mojej studniówki, 
oczywiście czarno-białych, odczytuję: �Faj-
na zabawa, co? Matura za dni 100!� Co 
by powiedzieli uczestnicy obecnych zabaw 
studniówkowych gdyby takie memento 
wisiało im nad głową? Mogliśmy pójść na 
łatwiznę i wykorzystać twórczość naszych 
starszych kolegów, którzy rok wcześniej 
podtrzymywali się na duchu maksymą: 
�Głowa do góry, jeszcze 100 dni do matu-
ry�, ale malowaliśmy swoje, bo uważali-
śmy, że jest bardziej oryginalne.

Litery do tego �oryginalnego� hasła 
w pocie czoła tworzyła i wyklejała (przypo-
minam � nie było komputerów, skanerów 
i drukarek) �sekcja plastyczna�, na drabiny 
wdrapywali się najlepsi sportowcy żeby 
zaczepić transparent i inne dekoracje na 
odpowiednich wysokościach.

Ważne zadanie miała do spełniała 
�sekcja zaopatrzeniowa�, która musiała 

Co z tą energią? 
zdobyć produkty na stoły, a były to już 
czasy �nieterminowych dostaw i plano-
wych niedoborów�. Zapamiętałem taki 
drobiazg - po wędliny trzeba było wyprawić 
się (pekaesem, a jakże!) do oddalonego 
o 50 km od naszej szkoły miasta, w którym, 
w stosownym zakładzie, pracował ojciec 
jednego z maturzystów. Dania przygoto-
wywały panie kucharki ze szkolnej stołówki. 
Biednie może nie było, ale jak znów zer-
kam na pożółkłą fotografię, to widzę dania 
takie bardziej...postno-dietetyczne. Stołów 
szwedzkich jeszcze wówczas nie znano.

I jeszcze taka, dość istotna ciekawostka � 
na stołach wszystkie napoje znajdowały się 
w jednakowych butelkach, oranżadówkach 
otwieranych przez pstryknięcie palcami. 
Część butelek była w kolorze jasnym, 
a część ciemnym. W tych drugich płyny 
były... nieco inne. Ot, taka ściema.

Grał zespół szkolny, złożony z uczniów 
� byłych i obecnych, duma naszej budy, 
najpopularniejsze chłopaki w szkole. Nie 
pamiętam czy �chodzony� był już wówczas 
obowiązkowy, raczej nie. Ale do przeboju 
Czerwonych Gitar - �Hej, za rok matura� 
� na parkiet wychodzili wszyscy.

Zabawa odbywała się tylko we wła-
snym, szkolnym gronie. Plus grono 
nauczycielskie, które również umiało się 
zachować -było wyrozumiałe i dyskretne. 
Ale pewnych granic się nie przekracza-
ło. W ogóle nie było rodziców, żadnej 
publiki w postaci dumnych, rozanielo-
nych mamuś. Być może dlatego, że była 
to szkoła z internatem (nie internetem!) 
gromadząca uczniów z kilku odległych 
powiatów (dojazd pekaesem!), a może 
ówcześni rodzice nie odczuwali aż takiej 
potrzeby monitorowania każdego kroku 
swoich pociech. 

Nie do pomyślenia było, aby przyprowa-
dzić sobie �kogoś� z miasta. Jeśli maturzy-
sta/tka mieli sympatię w tej samej szkole, 
np. w młodszej klasie � mogli ją zaprosić.

Zdarzały się roczniki, w których kla-
sy były jednopłciowe, wtedy dyrekcja 
wchodziła w kontakt z sąsiednią szkołą 
i dopraszało się płeć przeciwną. Raz nawet 
miałem przyjemność uczestniczyć w takiej 
wymianie studniówkowej� To dopiero 
były emocje!

Takie to były czasy, takie zwyczaje. 
I takie studniówki.

RYSZARD MARUT
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B
iblioteka Poezji 
Polskiej funkcjo-
nuje w Muzeum 
Romantyzmu 

w Opinogórze. To jedyna 
tego typu placówka w Pol-
sce. Byłem jej inicjatorem 
w czasie gdy dyrektor 
muzeum Janusz Królik 
poszukiwał nowych form 
działalności placówki, 
z racji rozbudowy kom-
pleksu muzealnego. 

Dlaczego Biblioteka 
Poezji Polskiej? Od bli-
sko 30 lat wydawanie książek poetyc-
kich �przeniosło� się z profesjonalnych 
wydawnictw, którym się to zwyczajnie 
nie opłaci, do wydawnictw społecznych: 
domów kultury, bibliotek, stowarzyszeń 
regionalnych, klubów poetyckich, gdzie 
rodzą się całkiem ciekawe książki, na 
ogół jednak w bardzo małych nakła-
dach. Przeznaczane przez autorów-
-wydawców dla kolegów poetów oraz 
na poetyckie spotkania. W podobny 
sposób wydawane są poetyckie alma-
nachy i antologie, które często finan-
sują samorządy i placówki kultury. Nie 
wszystkie, mimo obowiązku, trafiają do 

Biblioteki Narodowej i 15 innych biblio-
tek, do których winny trafiać wszystkie 
wydawnictwa. Zwłaszcza że bibliote-
kom, poza Narodową i Jagiellońską 
niespecjalnie zależy na wydawnictwach 
poetyckich, zwłaszcza o nakładzie do 
100 egzemplarzy. A nawet jeśli nawet 
je gromadzą, to raczej gdzieś na dnie 
przepastnych magazynów.

Dlaczego w Muzeum 
Romantyzmu?

Placówka ta, związana przecież 
z Zygmuntem Krasińskim, żyje poezją. 

Tu odbywają się liczne 
poetyckie spotkania, 
konkursy, Nie tylko lokal-
ne. Od roku 1985 odby-
wały się tam przez ponad 
20 lat spotkania Warszawskiej Jesieni 
Poezji (przekształcone w spotkania 
Ciechanowskiej Jesieni Poezji). Już na 
pierwszym z nich poeci z ciechanowskie-
go kręgu podjęli ideę wydania antologii 
poezji opinogórskiej; wpływy ze sprzeda-
ży nakładu miały został przeznaczone na 
budowę pierwszego na świecie pomnika 
Zygmunta Krasińskiego w Opinogórze. 
Inicjatywę budowy pomnika podjęły 

Towarzystwo Miłośników Opinogó-
ry i dyrekcja Muzeum Romantyzmu, 
które jednak nie miały odpowiednich 
funduszy. Do udziału zaproszono 
wszystkich uczestników jesiennego 
spotkania. Blisko 30 odpowiedziało na 
apel, przysłali wiersze o tematyce zwią-
zanej z Muzeum, Opinogórą i Krasiń-
skim. Byłem redaktorem tej książeczki, 
słynnej błękitnej miniaturki, wydanej 

w ogromnym jak na poezję nakładzie 
20 tys. egzemplarzy. Sprzedawała się 
jak świeże bułeczki, dzięki czemu TMO 
otrzymało na swe przedsięwzięcie spore 
środki. Pomnik odsłonięty został w 1989 
roku. Poeci mają w jego powstaniu cał-
kiem spory udział. 

Powiększenie kompleksu muzealnego 
o Dwór, Oranżerię i Folwark sprawiło, 
że w Muzeum Romantyzmu zrobiło 
się trochę miejsca, które nowy dyrektor 
placówki Roman Kochanowicz mógł 
przeznaczyć na nowy dział, właśnie na 
Bibliotekę Poezji Polskiej. Funkcjonuje 
ona przy bibliotece muzealnej, prowa-
dzi ją bibliotekarka Agnieszka Wichow-
ska. Od początku poetycka biblioteka  
powstaje z darów autorów i wydawnictw 
poetyckich. Liczy już koło 5 tysięcy pozy-
cji i stale się powiększa, choć zależy to 
od ciągłego jej propagowania w krę-
gach i organizacjach twórczych. Celem 
opinogórskiej Biblioteki Poezji Polskiej 
nie jest bieżące wypożyczanie poszcze-
gólnych tomików, choć oczywiście nie 
jest zakazane. Powstała ona z myślą 
o antologistach, poszukujących wierszy 
o określonej tematyce bądź związanych 
z konkretną epoką, także o historykach 
literatury i publicystach literackich.

Pierwotnym zamysłem była prezenta-
cja nadsyłanych książek i bodaj niektó-
rych autorów i wierszy w muzealnym 
wydawnictwie. Niestety, to się nie udało. 
Natomiast ze zmiennym szczęściem 
prowadzony jest cykl spotkań poetyc-
kich pod hasłem �Wiersze przy lampie 
naftowej�, będący prezentacją poetów. 
Na razie udaje się organizować dwa 
spotkania rocznie, jest jednak nadzieja 
na spotkania nieco częstsze.

STEFAN ŻAGIEL 

Zanim wybuchło powstanie

Biblioteka Poezji

Biblioteka Poezji Polskiej funkcjonuje w Muzeum Romantyzmu w Opinogórze

Pomnik Zygmunta Krasińskiego autorstwa 
Mieczysława Weltera, odsłonięty w 1989 r. 

J
uż za parę dni będziemy obchodzić 
160. rocznicę wybuchu powstania 
styczniowego, jednego z najważ-
niejszych i zarazem najtragiczniej-

szych zrywów powstańczych w dzie-
jach Polski, którego pamięć stanowiła 
mit założycielski odrodzonej w 1918 r. 
Rzeczypospolitej. Warto jednak przy-
pomnieć, że poza wydarzeniami z lat 
1863-1864, o których napisano już setki 
prac historycznych, ważną rolę w gene-
zie powstania styczniowego odegrały 
organizowane już od 1860 r. manifesta-
cje religijno-patriotyczne, gromadzące 
rzesze obywateli wielu miast, i to nie 
tylko z Warszawy, Lublina czy Wilna, ale 
również mniejszych ośrodków miejskich 
takich jak Płock, Ostrołęka czy Mła-
wa. Właśnie ostatnie z wymienionych 
miast było w 1861 r. widownią wyda-
rzeń, o których pisano szeroko w pra-
sie polskiej (�Czas�, �Nadwiślanin�), 
a nawet w zagranicznej, między innymi 
na łamach francuskiej �La Presse�. 

W oparciu o wspomniane doniesie-
nia prasowe, a także druk ulotny, który 
został wydany Warszawie 1 sierpnia 
1861 r. i krążył po całym kraju, opisu-

jąc tzw. �wypadki mławskie� z 24 i 25 
lipca 1861 r., oraz inne zachowane 
źródła archiwalne, udało się 
ustalić dość szczegółowy 
przebieg tego, co działo się 
nadgranicznej Mławie w 1861 
r. Otóż już od kwietnia 1861 r. 
odbywały się w mławskim kościele 
parafialnym Świętej Trójcy oraz 
na cmentarzu przykościelnym 
zgromadzenia religijne o sil-
nym zabarwieniu narodowo-
-patriotycznym. Zaniepokojone 
tym faktem rosyjskie władze wojskowe, 
a także miejscowi urzędnicy carscy 
doprowadzili do zwiększenia liczebno-
ści mławskiego garnizonu wojskowego, 
którym dowodził podpułkownik Runow-
ski, a także skierowano do miasta radcę 
stanu Iwana Ponomariewa, urzędnika 
do szczególnych poruczeń z kancelarii 
namiestnika warszawskiego. Mimo róż-
nych prób zastraszania mieszkańców 
Mławy ludzie nie zaprzestali gromadzić 
się na nabożeństwach wieczornych, uda-
jąc się na nie w ciemnych strojach, na 
znak żałoby narodowej. 

Apogeum manifestacji religijno-
-patriotycznych w Mławie nastąpiło 
latem 1861 r. W środę 24 lipca w godzi-
nach wieczornych doszło w do pierw-
szej próby sił, kiedy to wojsko carskie 
otoczyło zgromadzonych na cmenta-

rzu przykościelnym ludzi i nakazało 
im rozejść się do domów. Ponieważ 
wywołało to duże poruszenie w mieście 
(włączyła się do tych wydarzeń rów-
nież ludność żydowska) wojsko podjęło 
decyzję o wycofaniu się z mławskiego 
rynku. Następnego dnia, tj. 25 lipca 
1861 r. o godzinie wpół do dziewiątej 
wieczorem, wojsko carskie kolejny raz 
otoczyło kościół parafialny, w którym 
odprawiano nabożeństwo z udziałem ks. 
Piotra Rzońcy, miejscowego wikariusza 
ze zgromadzenia księży misjonarzy św. 
Wincentego a Paulo. Jeszcze tej samej 
nocy ksiądz Rzońca został aresztowany, 
a interwencja w jego sprawie miejscowe-
go proboszcza, ks. Walentego Chybczyń-
skiego, jak również mławskiego prefekta, 
ks. Tomasza Jabłońskiego, spotkało się 
z obojętnością ze strony radcy Ponoma-
riewa i podpułkownika Runowskiego. 

Dodajmy, że parę dni później ksiądz 
Rzońca został przewieziony do 

twierdzy w Modlinie. Roz-
poczęte wieczorem oblężenie 
kościoła mławskiego trwało 
całą noc, aż do rana 26 lipca, 

kiedy to mieszkańcy Mławy - 
była to niedziela - zaczęli się 
gromadzić na rynku, aby móc 

wejść do kościoła i uczestniczyć 
we mszy niedzielnej. Dodajmy, że 

w czasie oblężenia kościoła mław-
skiego żołnierze carscy dopuścili się róż-
nych ekscesów (m. in. palono cygara, 
załatwiano potrzeby fizjologiczne na 
cmentarzu przykościelnym, zaczepia-
no w dość obcesowy sposób kobiety 
modlące się w kościele), nie pozwalając 
wyjść osobom zamkniętym w kościele. 
Zostało też zatrzymanych kilka osób, 
które w tym czasie przebywały na mław-
skim rynku. Dopiero następnego dnia 
rano, około godziny siódmej, pozwolono 
opuścić kościół uwięzionym osobom. 
Wtedy to miejscowy proboszcz, ks. 
Walenty Chybczyński, skierował skar-
gę na ręce arcybiskupa warszawskiego, 
Antoniego Melchiora Fijałkowskiego, 
który przekazał ją z kolei do margrabiego 
Aleksandra Wielopolskiego, ówczesnego 
dyrektora  Komisji Rządowej do Spraw 
Wyznań. Z polecenia margrabiego Wie-
lopolskiego specjalnie powołana komisja 

przeprowadziła śledztwo, które trwało 
długo, i poza zwolnieniem z więzienia 
ks. Piotra Rzońcy, skończyło się niczym. 
Natomiast o wydarzeniach mławskich 
w okresie tym mówiła już cała Polska.

Dwa tygodnie od opisanych wyda-
rzeń doszło w Mławie do kolejnych zajść 
z udziałem wojska rosyjskiego, które 
miały miejsce 10 i 12 sierpnia 1861 r., 
w czasie nabożeństw i modłów w koście-
le parafialnym Świętej Trójcy. W ich 
efekcie zatrzymano kilku uczestników 
tych nabożeństw, wśród których byli 
też przedstawiciele okolicznej szlachty. 
Również te zajścia były przedmiotem 
skargi mławskiego proboszcza prze-
kazanej na ręce arcybiskupa warszaw-
skiego w dniu 13 sierpnia 1861 r., która 
podobnie jak poprzednia, pozostała bez 
żadnych skutków. Jednak mimo prób 
zastraszania ze strony władz carskich 
i wojska nabożeństwa patriotyczno-
-religijne trwały w Mławie nadal, aż do 
czasu wprowadzenia stanu wojennego 
w październiku 1861 r. W okresie tym 
nie tylko Mława, ale również inne mia-
sta solidaryzowały się z tymi, którzy 
publicznie wyrażali swój protest wobec 
rosyjskich zaborców. Na zakończenie 
warto też podkreślić, że następstwem 
wypadków mławskich, za które władze 
carskie obwiniały przede wszystkim 
mławskich duchownych, była likwi-
dacja klasztoru księży misjonarzy św. 
Wincentego a Paulo w Mławie, dokona-
na w listopadzie 1864 r. Ale to już były 
wydarzenia, które nastąpiły po upadku 
powstania styczniowego, jako jedna 
z form represji wobec polskiego spo-
łeczeństwa.

F
O

T.
 M

U
Z

E
U

M
 R

O
M

A
N

T
Y

Z
M

U
 W

 O
P

IN
O

G
Ó

R
Z

E

eprasa.pl cb99eea6f8



Rozpoczął się sezon balów 
maturalnych. W tym roku 
w powiecie żuromińskim 
rozpoczęli go uczniowie Zespołu 
Szkół Techniczno-Zawodowych 
im. Jana Pawła II w Żurominie.

Pierwsi uczniowie szkół średnich 
z powiatu żuromińskiego rozpoczęli 
już odliczanie do egzaminu dojrzałości. 
W sobotni wieczór (15 stycznia br.) uda-

W ubiegłą sobotę w sali balowej 
Magnat we Władysławowie 
zaczęli odliczanie  balem, 100 dni 
do matury, uczniowie najstarszej 
klasy Szkoły Technicznej Zespołu 
Szkół Bydgoskiego Zakładu 
Doskonalenia Zawodowego 
w Ciechanowie. 

li się do sali bankietowej �Atmosfera� 
w Żurominie. Powitał ich dyrektor szkoły 
Wojciech Smoliński oraz wicedyrektor 
Ewa Janulewska. W tym roku w balu 
maturalnym uczestniczyli uczniowie 
czterech klas czwartych (młodzież, która 
uczęszczała jeszcze do gimnazjów) wraz 
z wychowawcami: klasa o profilu technik 
pojazdów samochodowych z wycho-
wawczynią Beatą Gronkiewicz, klasa 
technik handlowiec z wychowawczynią 
Ewą Pietrzak oraz dwie klasy technik 

TYGODNIK CIECHANOWSKI NR 3STUDNIÓWKI20 17 stycznia 2023 r.

Ciechanów

Za 100 dni od tego balu...

Żuromin

Studniówka z atmosferą
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Uczniowie klasy 4c są ostatnim rocz-
nikiem, kończącym szkołę po gimna-
zjum, a sama Szkoła Techniczna, popu-
larna �ciechanowska mundurówka�, 

już za rok będzie obchodzić 10-lecie 
swojego istnienia.

Część oficjalna imprezy była okazją 
do wspomnień, podsumowań, podzię-

kowań oraz życzeń �połamania piór� 
na zbliżającym się wielkimi krokami 
egzaminie maturalnym. Życzyła tego 
dyrektor szkoły Bogumiła Wejs.

Był to wyjątkowo udany wieczór. 
Długie suknie pań uczennic, panowie 
uczniowie w stosownych garniturach, 
pod muszkami� Wszyscy uroczy-

ści, piękni, przejęci, żeby dobrze się 
zaprezentować na tym szczególnym 
balu.  Część taneczna rozpoczęła się 
oczywiście staropolskim chodzonym, 
a potem już hulanki i swawole, które 
trwały do rana.

informatyk z wychowawcami Katarzyną 
Machulską i Robertem Lemańskim. 

Młodzież odtańczyła tradycyjnego 
poloneza, czemu przyglądali się rodzice 
wraz z zaproszonymi gośćmi. Wszyscy 
bawili się świetnie, a studniówka trwała 
do późnych godzin nocnych. Bal, jak co 
roku, zorganizowali rodzice świętującej 
młodzieży.                                           

 Kuj

Zdjęcia otrzymaliśmy dzięki uprzejmości 
pana Mateusza Wydry. Dziękujemy!
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